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w sprawie ustawicznych napadów bojówek czeskich
Praga, 26. 12. PAT. 
iWj dniu 23 b. m. poseł R. P. w Pra­

dze min. Kazimierz Papee dokonał oso­
biście interwencji n ministra spraw za­
granicznych Chvalkovskiego w sprawie 
stann rzeczy, panującego nad granicą 
polską na Śląsku.

Min. Papee doręczył ministrowi 
Chvalkovskiemu notę, zwracającą nwa* 
gę na działalność czeskich bojówek, 
prasy f radiostacji na tych terenach i za­
wierającą stanowcze żądanie zlikwido­
wania w krótkim czasie tego stann rze­
czy, sprzecznego z deklaracjami oficjal­
nych czynników praskich, a utrudnia­
jącego rządowi Rzecz\ pospolitej Pol­
skiej uregulowanie dobrych stosunków
sąsiedzkich z nową Czech o-słowac ja

*
Polsko-czeskie uktadj

Praga, 26. 12. PAT. "" I
W dniach 21 i 22 grudnia b’. r. prze­

wodniczący obustronnie poisko-czesko-

Zgon najstarszego kardynała s*iata
Praga, 26. 12. Teł. wł. 1
W piątek zmarł w 75-tym roku życia 

najstarszy kardvnal świata, ąp. ks. Kard. 
książę arcybiskup Leon Sk^bensky-Hri- 
ste, który piastował godność kardyna’a 
Już od 37 lat.

Zmarły kardynał pochodził ze starej 
rodziny arystokratycznej i, mając 37 ;at 
mianowany został przez ówczesnego Oj­
ca św. Leona XIII kar dyn. iłem 1 arcybi­
skupem Pragi. (—)

Kardynałowie u Ojca św.
Citta del Vaticano, 26. 12. PAT.

-W wigilię Bożego Narodzenia Ojciec 
święty przyjął o godT. 12-tej w sali trono­
wej pałacu watykańskiego wszystkich 
kardynałów, przebywających w Rzymie, 
którzy złożyli Papieżowi życzenia świą­
teczne. i , i

M!n. Clano jetizie do Białogrodu
Rzym, 26. 12. PAT.
Prasa włoska donosi, iż minister spr. 

zagr. hr. Ciano uda się w końcu stycznia 
na zaproszenie rządu jugosłowiańskiego 
z kilkudniową wizytą do Białogrodu.

Odpowiedź Francji w sprawie 
zerwania układu franc.-włoskiego

Paryż, 26 12. PAT.
Havas donosi z Rzymu, że rząo wio­

ski otrzyma! notę francuską w sprawie 
odrzucenia przez Włochy umowy fran" 
cusko-wioskiej z r. 1935.

Tatarescu złożył listy 
uwierzytelniające

Paryż, 26. 12. PAT.
Nowy ambasador Rumunii Tatarescu 

wręczył dziś prezydentowi Lebrun'owl listy 
uwierzy telnia jące.

Samobójstwo budapeszteńskiego 
profesora uniwersytetu

Budapeszt, 26. 12. PAT.
Dzienniki donoszą o samobójstwie ar. 

Llebermana, profesora unieweręytetu, 
specjalisty chorób ocznych.

Profesora Liebermanna znaleziono w 
jego biurze a przestrzeloną głową nad 
tekstem nowego projektu ustawy o Ży­
dachr

słowackiej komisji likwidacyjnej podpUa-1 bezpieczeń na życie, 2) w sprawie wyda- 
U w związku z przejęciem, przez Polskę I nia aktów, ewakuowanych z urzędów i 
ziem odzyskanych porozumienia w nastę-1 instytucji, 3) w sprawie zwrotu kaucji cel- 
pujących sprawach: 1) w sprawie tym-1 nych w obroc e warunkowym i systemie 
czasowego, uregulowania działalności u- kredytu celnego. i

Dawny polski przywilej
przedmiotem procesu w Gdańsku

Gdańsk’, 26. 12. PAT.
W roku 1733 król August III nadał ob­

szarnikowi Trzcińskiemu w Przywidzu 
(Mariensee) obecnie teren wolnego mia- 
sm Gdańska przywilej ściągania w tej 
miejscowości opłat targowych od straga- 
nłarzj, ,

_ Trzciński przekazał wspomniany przy­
wilej miejscowości parafii katolickiej, któ­
ra do nedawna jeszcze opłaty targowe 
pobierała Władze gdańskie jednak za­
kazały dalszego pobierania opłat przez 
n* rafie katolicką, ściągając je obecnie na 
własny rachunek.

Sprawa ta znalazła sie na wokandzie 
sądu gdańskiego. Piorwsza iostancia wy­
dała wezoraj wyrok, potwierdzający sta­
nowisko władz gdańskich.

Zaznaczyć wypada, że Jeszcze przed 
wojną światową sprawa ta była przed­
miotem procesów sądowych. Wówczas

iednak sądy niemieckie w Wejherowie i 
Królewcu przychyliły się w swych orze­
czeniach do stanowiska parafii katolickiej.

Akcia ratunkowa podczas pozaij Pałacu Inwalidów w Paryżu

Kolęda Się zblita - Czy juz posiadasz w domu Krzyż i Lichtarze?
WatwIcHnv wybór w Zahl. SzZuSti Kościelne! 
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Pr^erzelemr: ministra
rządu gei. Franco

Hendaye, 26. 12. Tel. wł.
Z lrunu donoszą, że krążą tam wers5e 

o zamachu dokonanym na pograniczu hisz­
pańskim na ministra bezpieczeństwa pu- 
H’c^nego rządu generała Franco, gen,

Francesco Martinez AnJdo, który w chwi­
li. gdy ws adał do samochodu podczas 
inspekcji służbowej został postrzelony 
przez zamachowca, zamieszanego w spi­
sek przeciw gen. Franco, (—)

Ze strony czechosłowackiej porozu­
mienia nodpisał: p. J. Kramarz, ze stropy 
Polski — p. Stefan Lalicki.

' Polsko-czeska umowa 
v rozrachunkowa '

? r-ga, ';6. 26. PAT.
W dniu 22 grudnia b\ r. przedstawicie­

le ministerstwa skarbu i mm. przemysłu 
i handlu w Warszawie: dyr. Kirkor i rad­
ca Riedlger oraz przedstawiciele czesko- 
słowac.kiego banku narodowego w Pradze 
dyr. Malik uzgodnili i parafowali umowę 
rozrachunkową, regulującą płatności fi­
nansowe i handlowe między Rzpiitą pol­
ską a Republiką czesko-stowacką.

Umowa powyższa została w dniu 23 
grudnia b. r. podpisana przez pełnomocni­
ka rządu polskiego p. Stefana Lalickiego 
i pełnomocnika rządu czesko-stowackiego, 
o. Jana Kramarza. Umowa weszła w 
życie z dniem podpisania.

Członkowie „żelaznej Gwarili“ 
przed sądem

Czernic wce, 26. 12. PAT.
Przed sądem wojskowym w Klużu 

(Siedmiogród) odbył się proces przeciw­
ko 18 mieszkańcom m. Resz • oskar­
żonym o przynależność do b. Żelaznej 
Gwardii. 10-ciu oskarżonych skazano na 
kary więzienia od 6 do 8 miesięcy. 8-miu 
uniewinniono.

Skazanie uczonego rumuńskiego
Bukareszt, 26.12. PAT. i
Agencja R«dor donosi, że dyrektor 

Centralnego Instytutu Meteorologicznego, 
prof. Teleckanu został przez sąd wojenny 
w Bukareszcie skazany na 12 miesięcy 
więzienia, trzy lata wygnania i 10 tys. lei 
grzywny za niedozwoloną działalność po­
lityczną. ! _

Kancnik skazany w Rumunii
Czerniowce, 26. 12. PAT.
Sąd wojskowy w Klużu (Siedmiogród) 

skazał kanonika dr. Franciszka Schefflera 
nu dwa lała więzienia, 6 lat pozbawienia 
praw i 10.000 lei grzywny.

Kanonik Scheffler, Węgier z narodowo­
ści, został niedawno przytrzymany przez 
władze rumuńskie w chwili, gdy zamierzał 
przekroczyć granicę rumuńsko - węgierską, 
przy czym znaleziono w jego bagażu ulotki 
b. „Żelaznej Gwardii“,

Nagroda dla Niemca z Polski
Wrocław, 26. 12. Tel. wl.
Uniwersytet wrocławski przyznał po 

raz pierwszy nagrodę Kopernika w dzie­
dzinie kultury dla Niemców w Polsce su- 
perint sndentowi, dr. h. c. Teodorowi 
Zoeckłerowi w Stanisławow ie za 50-Ieti łą 
pravę kulturalno-społeczną wśród mniej­
szości niemieckie] w Polsce.

W związku z tym prasa niemiecka 
przypomina, że nagroda ta ufundowana 
została przez rodzinę hanzeatycką i przy­
znawana było kolejno przez uniwersytety 
w Królewcu, Pradze (niemieckO Tnns- 

brucku. Grazu. Wiedniu. Fryburgu i Bonn. 
Lp irtat stamsławowski Zneckler n-icbo* 
izi z Njcm.ee j przybył do Stan'słowowa 
w 18f. ! roku, ;rizie brał wybitny udział w 
ruchu niemieckim, zakładając m. inn. wie­
le pism niemieckich. Uchodzi on w tamtej­
szych skonach za „wodza“ mniejszości 
niemieckiej, .(—) -

«
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Jak się zachowa Franc a?
Pytanie, które niepokoi Francuzów i kraje sojusznicze

Faryż. 26. i2. Teł. wł.
W przededniu wielkich przesunięć na 

terenie francuskiej polityki zagranicznej, 
w miarę jak zaostrza się sytuacja mie­
dzy Rzymem a Paryżem, sytuacja, której 
napięcie staje się z każdym dniem bar­
dziej groźne, opinia publiczna we Francii 
przeprowadza pewnego rodzą ni rachunek 
sumienia, czyli bilans zobowiązań Francji 
rp zewnątrz, pragnąc rozejrzeć sie moż­
liwie najdosadniej w plusach i minusach 
tego bilansu.

#W kuluarach Izby Deputowanych nie 
mówi się o niczym innym. Flandin, Któ­
ry zasiada w Izbie Deputowanych. Laval 
który zasiada w Senacie, zdaniem fran­
cuskich kół politycznych posiadają inten­
cje raczej radykalne w związku z obec­
nym stanem rzeczy w Europie, a mó­
wiąc jasno, w związku z zobowiązaniami 
Francji na Wschodzie Europy. Obaj byli 
premierowie i b. ministrowie spraw za­
granicznych wyznają, jak wadomo, opi­
nię, że siły wojskowe Francji przezna­
czone są jedynie i wyłącznie do obrony 
francuskich granic w metropolii i kolo­
niach.

Socjaliści niezdecydowani
Donosiliśmy także, że zasiadający o- 

becnie w Paryżu nadzwyczajny kongres 
partii socjalistycznej obiaduje właśnie 
jedynie na ten temat, czy Francia powin­
na interweniować zbrojnie w Europie 
Wschodniej czy nie, to znaczy, czy po­
winna zach >wać, czy też zlikwidować łą­
czące ją pakty i sojusze. Otóż po trzy­
dniowych namiętnych obradach socjaliści 
nie zdecydowali się jeszcze ani po jedne] 
ani do drugiej stronie. Niewątpliwie te? 
w związku z koniecznością dokonania 
wyboru na rzecz interwencji lub nieinter- 
wenc.” z koniecznością, która wyłania 
się ze względu na rosnący stale imperia­
lizm Włoch, ukazał się w dzisiejszym 
„Temps“ artykuł wagi kapitalnej. Arty­
kuł ten pośwęcony jest wyłącznie pakto­
wi Lancusko-rowicckiemu 1 sojuszowi 
francusko-polskiemu. Długie głęboko 
przemyślane wywody „Temps“, stresz­
czone możliwie "jak ifa.iďókfódniej, są naw 
stępujące: Na odatnej sobotniej radzie 
ministrów min. 'Bonnet niewątpliwie po-*- 
informował swych kolegów o obecnym 
stanie stosunków pomiędzy Francją i So­
wietami i między Francją i Polską. Z 
drugie- strony w chwili, gdy nowe chmu­
ry nadciągają na niebo Europy Wschod­
niej sprawa ta jest wagi kapitalnej. Gdy­
by miał się powtórzyć nowy kryzys 
wrześniowy, opinia francuska ma prawo 
w!edzieć, gdzie się mieszczą interesy i 
zobowiązania Francji, jaki «est zasięg 
praw i obowiązków Francji z interesami 
tymi związanych, gdvż chodzi, być mo­
że o Drzeiew krwi francuskie!. Społe­
czeństwo demokratyczne ma prawo wie­
dzieć na co się zanosi.

Pakt z Sowidtami I Polską
Francję łączy z Sowietami traktat wza­

jemnej pomocy z dnia 2 maja 1935. Jest on 
ściśle związany : Ligą Narodów głównie z 
art. 15, 16 i 17 paktu Ligi. Otóż wiadomo 
wszystkim, w jakim stanie znajduje się dziś 
Liga Narodów i bezpieczeństwo zbiorowe. 
Z Polską łączą Francję dwa główne instru­
menty dyplomatyczne Traktat podpisany w 
Locarno z dn.a 16 października 1935 r. oraz 
układ, podpisany w Paryżu dnia 19'lutego 
1921r. Traktat wzajemnej pomocy 2 roku 
1925 identyczny z traktatem tiancusko-cre­
skim należy do kompleksu układów lokat- 
-neńskich i łączy się całkowicie z paktem Li­
gi Narodów, pisze „Temps“. O układzie z 
roku 1925 min. Beck powiedział dnia 18-go 
grudnia 1936 r., w komisji spraw zagranicz­
nych Senatu: „Układ z roku 1925 raczej za­
chwiał, piz skonie]idową* równowagę euro­
pejską“, Dalej cytuje „Temps": „Dnia 10 
stycznia 1938 r. minister polski oświadczył 
■w Sejmie: „Praktyka wykazała, że zastoso­
wanie integralne zasady paktu przechodzi 
możliwości Ligi Narodów. Wynika więc z 
powyższych słów, że rząd polski uważa za 
podstawę stosunków między Francją a Pol­
ską raczej układ z roku 1921, nli traktat z 
roku 1P35. Otóż układ z roku 1921 zawarty 
nazajutrz po ofensywie, która doprowadziła 
aimię sowiecką do wrót Warszawy posiada 
■raczej charakter porozumienia antysowłee- 
klego. Pozostawiając na uboczu konwencję 
wojskową, która nie została opublikowana,

układ z roku 1921 uwaiżać należy mniej 
za alians wt właściwym znaczeniu tego sło­
wa, niż za pakt konsultatywny. „Temps“ 
przypomina lojalnie, że w marcu 1936 r. 
(.gdy armia niemiecka zajmowała Nadrenię) 
rząd polski oświadczył, że wykona swe zo- 
bowj|zania wobec Francji, lecz poza tym

Nowa rzeczywistość — „Temps kończy: 
„Byłoby absurdem zamknąć oczy na rzeczy­
wistość, na głębokie zmiany, jakie zaszły w 
Europie, na ogromne zbrojenia niemieckie, 
na powiększenie terytorium Rzeszy, zbudo­
wanie linii fortyfikacyjnej Zygfryda, na roz­
klad mechanizmu locarneńskiego, na ban­
kructwo idei bezpieczeństwa zbiorowego i t 
d. Zwłaszcza nowe fakty, których nie mogli 
przewidzieć autorzy pakrów, zawartych w 
ramach Ligi Narodów, dowodzą, że sytuacja 
w Europie uległa gruntownej zmianie. Wo­
bec tego w jakiej mierze pakty te zachowa­
ły jeszcze swą wartość, w jakiej mierze na­
leży |e wzmocnić lub rozluźnić, jaki jest 0- 
bemle faktyczny stosunek sii wzajemnych? 
Czy Francja może obecnie bronić swego im­
perium i dać się wciągnąć w groźną awan­
turę na kontynencie europejskim? Czy 
Francja może stawiać opór pretensjom 
Włocn, a jednocześnie praktykować na 
Wschodzie Furopy politykę, mogącą zachę­
cić Niemcy ao poparcia pretensyi włoskich? 
Gdzie wreszcie mieści się dokładnie interes

Warszawa w wielu wypadkach interpreto­
wała w sposób nad wyraz szeroki francu­
sko-polski układ z roku 1921. Słowem — 
pisze „Temps“ — Warszawa uprawia poli­
tykę prawie rewizjonistyczną, daleką od za­
sad L.gi Narodów, którym dyplomacja fran­
cuska pozostaje wierną.

Nowa rzeczywistość
Francji? Jedynie rząd francuski może dać 
odpowiedź na wszystkie te pytania, / k*ńry- 
mi związane jest życie całych pokoleń Fran­
cuzów. Jeżeli zaś rząd świadomy jest swei 
odpowiedzialności, w zamian opinia publi­
czna jest głęboko zamącona l niepewna, 
wobec tak doniosłych pioblematów, które 
komplikują jeszcze wahania i troski ideolo­
giczne. „Obowiązkiem mężów stanu, brzmią 
końcowe słowa artykułu „Temps“, 1 wszyst­
kich, którzy mają wpływ na oprnię publicz­
ną, jest wyjaśnienie sytuacji Oez. oglądania 
się na żadne sentymenty, mając jedynie na 
widoku interes i dobi o Francji, jedynie inte­
res i dobro Francuzów.

Artykuł ten, który ukazał się w dzienni­
ku tak poważnym i zbliżonym do francu­
skiego M.nisterstwa Spraw Zagranicznych 
zaledwi ena parę dni przed zapowiedzianą 
wizytą min. Becka w Paryżu jest bardzo 
znanrenny. Jak widać francuska myśl poli­
tyczna przeszła ostatnio daleko idącą ewo­
lucję. Nie ulega wąipliwości, że jest to 
przegotowanie artyleryjskie do niezmiernie 
ważnych posunięć na „Quai d'Orsay“.

DARK ÓW
nowe (jolskie zdrojowisko na Zaolzia,

znane ze swych pierwszorzędnych źródeł jo­
dowo-bromowych, otwiera sezon zimowy 
2 stycznia 1939 r.

Wykwintnie urządzone sanatorium, wy 
posaione w ostatnie zdubycze wiedzy lekar­
skiej, leczy skutecznie:

Gruźlicę chirurgiczną, arteriosklerozę I 
srhorzema mięśnia sercowego, reumatyzm 
stawów, mięśni i nerwów, przewlekłe choro 
by kobiece, skórne, niedowłady 1 porażenia 
po udarach, tubes, wole, chorobę Basedo­
wa, skrofulozę, skazy wysiękowe. Vrzywicę 
l. t d.

Szczegółowe informacje i prospekty wy­
syła na żądanie Zarząd Zakładu Zdrojowo- 
Krmeiowego w Darkowie, Śląsk Zaolziaóski

Rzą< \ Wołoszyna w kłopocie
Musi z własnej kasy wypłacać pobory urzędnicze

Ungwar, 26. 12. PAT.
Centralny rząd praski zawiesił z dniem 

1 stycznia 1939 wypłatę poborów urzędni­
czych na Rus! Podkarpackiej, które odtąd 
mają być pokrywane z kasv rządu Wo­
łoszyna. Decyzja ta wywołała wśród u- 
rzędników ogromny popłoch, gdyż stan 

1
1 ■ rov.!....i.. ..................... ........

finansowy rządu Wołoszyna znajduje się, 
zgodnie z powszechną opinią, w stanie 0- 
płakanym. Jednocześnie informują, że 
centralny rząd w Pradze nosi się z za­
miarem znowelizowania ustawy o pobo­
rach z r. 1926, zmierzając do powszech­
nej redukcji wynagrodzeń, a to wobec 
skurczenia się wpływów.

Psrowás w tunelu
zablokował ruch kolejowy w Warszawie

/.mbasaua Jugosławii w Bukareszcie
Itlalngróri, 20. 12. PAT.

Opiililikuuunu di-kret rady regencyjnej, pod­
noszący posrtslwo JTuąostauU w Bukareszcie 
do ruKgl ambai ady.

Warszawa, 26. 12.
Około godz. 19-tej w piątek w War­

szawie między dworcem Wschodnim a 
dworcem Głównym tuż przy wylocie tu­
nelu na dworzec Główny, nastąpiła kata­
strofa. Parowóz z lokalnego pociągu. Idą­
cego z Warszawy Wschodniej na dwo­
rzec Warszawa Główna, kursujący mię­
dzy Grochowem a Szczęśliwcami, ciąg­
nący oprócz tendra trzy wago .y, wyko­
leił się. Katastrofa wydarzyła się przed 
semaforem wjazdowym, ustawionym pod 
ziemią, mniej więcej na wysokości skrzy­
żowania al. Jerozolimskich a Marszał­
kowską.

Jas zdołano ustalić, VTPadek nastąpi! 
wskutek oberwania się karbowodu przy 
parowozie, który, zarywszy się w ziemię, 
uniemożliwił poruszanie się lokomotywy.

Wzgląd na powyższe nie pozwolił prze­
pchnąć wykolejonej lokomotywy, ani je] 
wyciągnąć z tunelu, tak. Iż zdecydowano 
rozebranie !eł na części i wywiezienie 
częściam1 z tunelu.

Jednocześnie od strony dworca Wsclt 
nadjechał Inny parowóz, który wyciągnął 
z tunelu trzy wagony, tj. cały skład Po­
ciągu. Od strony Warszawy Zachodniej 
podstawiono natychmiast platformę ko­
lejową, na która składano części rozkrę­
canej lokomotywy.

Katastrofa w tunelu zablokowała zu­
pełnie przelot podziemny między dwor­
cem Głównym, a dworcem Wschodnim.

Wypadek ten do niebywałego wprosi 
stopnia podniósł stan zdenerwowania pa­
sażerów, oczekujących na pociągi. Wielu 
z nich zrezygnowało w o^óle z wyjaz­
dów 1 oDuścilo dworzec.

i P. Z Gawrońskich AN ELA. ANNA ADAMKOWA
n luczycitlka

po długich, a ciężkich cierpleninch, zaopatrzona św. Sakramentami, zmarła w Szpitalu 
Miejskim w Katowicach dnia 25 grudn a 1938 r.

Wyprowadzenie zwłok na cmentarz przy ul. Gliwickiej odbędzie się dnia 28 grud­
nia o godzinie 14 i kaplicy Szpitala »Miejskiego przy ul. Raciborskiej, o czym zawiada­
miają w żałobie pogrążeni

MĄŻ, SIOSTRA I BRACIA. I

święta Pana Prezydenta
Zakopane, 26. 12. PAT.
Pan Prezvdent R. P. spędzał święta w 

ścisłym gronie rodzinnym w zameczku 
w Jaworzynie Spiskiej, poświęcając du­
żo czasu na spacery do okolicy.

Wczoraj i dzisiaj z racji świąt ks. płk. 
kapelan Huntpola odprawił w hallu za­
meczku mszę sw.

Zgon Karola Czapka
Praga, 20. 12. PAT.
Wczoraj zmarł w Pradze na zaprlenłe płuc 

w włoku la lat znany pow Icśclopl-urz I drama­
turg czeski Kaiol Czapek. Jednym > jego o- 
stjtnich dzieł był dramat „Biała choroba“. 
Ś. p. Czjpek byl oficjalnym pLnrzcm dur­
nych Czrch, zabierając czę«lo glos na łamarh 
„Lloowych Novin“ w sprawach pnlltycznj eh.

Renty czeskie dla obywateli 
polskich

Warszawa, 26 12. PAT.
Na skutek energicznej Interwencji Minister 

Siwa Opieki Społecznej, rząd czcakn-słnwarkl 
wznawia po paromiesięcznej przerwie, wypła­
tę rent z iihezplerzi-nla społecznego dla obywa­
teli polskich, zamieszkałych w Polsce pnz 
Śląskiem Z loUiaiisklni, którzy w swoim cza­
sie nrhyli prawa do świadczeń w czcsko-sło- 
waąkirgo ubezpieczenia.

Należy oczekiwnć, że w ciągu najbliższych 
dni po świętach wszyscy zainteresowani, zwła­
szcza górnicy, którym należą s.ę renty rewi- 
rowej kasy bratniej w Morawskiej Ostrawie, 
otrzymają wypłatę nie tylko renty birżącej, 
ale i zaległych ’.a ostatnie miesiące.

Dalsze wydalanie obywateli 
czeskich z Zaolzia

Cieszyn, 26. 12. PAT.
Dziś wydalono t terenu gmin Rych- 

wafd Pietwałd i Dziećmorowice 20 oby- 
wąłel3 :zęskich. Zarządzenie to nastąpi­
ło w odpowiedzi na masowe wydalanie 
oby wrtell polskich z Czechosłowacji.

Plac św. Marka por! wodą
Mediolan, 26. 12. Tel. wł.
Gwałtowna wichura nad wybrzeżem 

morskim w okolicach Wenecji wyrządziła 
bardzo poważne spustoszeje przez wy­
lew wód morskich. Wszystkie niżej po­
łożone dzielnice miasta Wenecji znalazły 
się pod wodą. Ruch uliczny został zupeł­
nie wstrzymany. W niektórych burach 
i :kładach oersonel nie móg! już opuszczać 
miejsca pracy. W sobotę około południa 
stan wody w mieścić wynosił 1,18 m.

Wielki plac św. Marka znajdował się 
zupełnie pod wodą | komunikacja odby­
wała się na nim w łodziach i po kładkach. 
Wskjtek gwałtownego przypływu wód 
na placu tym zniszczone zostały liczne 
stragany / towarami fwiaippinvmi.

Aresztowanie dyrektorów 
towarzystw filmowych

Paryż, 26. 12. PAT.
Arestowano tu pod zarzutem sprzunie- 

wierzenia dyrektorów towarzystw filmo­
wych „Pa t^Watan“ i „Athe-Cinema“ 
— Bernarda Natanas, Jana Cerfa i Alek­
sandra Johaindera. Malwersacje sięgać 
matą wiciu milionów franków.

Ofiary jazdy automobilowej 
w czasie świąt w Ameryce

Nowy Jork, 26. 12 PAT
Podczas świąt Bożego Narodzenia w 

Stanach Zjednoczonych poniosły śmierć 
263 osoby, przeważnie na skutek kata­
strof automobilowych.

Straszliwe iniwo śmierci
Bukareszt, 26.12. PAT.
Agencja Rador donosi, Iż w dn. 

24 na 25 hm. zderzyły się dwa po- 
ciągi osobowe iiomiodzy stacjami 
Frecatei a Etulea na linii Galac — 
Basarabeasca. Dwa parowozy f 7 
wagonów pasażerskich uległy całko­
witemu zniszczeniu. Dotychczas u- 
staiono, iż ofiara katastrofy padło

Zderzenie dwóch pociągów w Rumunii
Dalszych szczegółów brak. 

Jeszcze jedna katastrofa kolpjowa
85 zabitych t 320 rannych, "dta- 
strofa nastąpiła na skutek wadliwe- 
go nastawienia zwrotnicy.

Wysłano dwa pociągi ratunkowe z 
lekarzami, lekarstwami oraz wago­
nami sanitarnymi. Większość ran­
nych została umieszczona w szpita­
lach w m Bolgrad w Besarabli.

Czernlowcfc, 26. 12. PAT.
Na linii Cze-nlowce — Nowa Sulica, 

w pnhliźu stacji Mamaliga, oderwały się 
od pociągu dwa wagony towarowe I zde­
rzyły się t pociągiem moiotowym Czer- 
niowce — NoT*'a Sulica. Motornfczy po­
ciągu poniósł śmierć na miejscu, zai 12 
pasażerów zostało rannych.



Wilno, dnia... miesiąca... roku...
(—) Podpisy.

Po usłyszeniu wyroku Łotoć dowie­
dział się na zakończenie, że konsystorz 
wyznaczył mu karę kościelną... za złośli­
we przez siebie opuszczenie małżonki... 
w wysokości dwóch tysięcy złotych.

ł.otoć sięgnął do portfelu i rozłożyw­
szy go na barierce, sumiennie odliczał 
setki. Wręczył je przewodniczącemu z 
prośbą o chwilę rozmowy, gdyż chciał­
by go o coś zapytać.

— Proszę, słucham... — zezwolił tam­
ten łaskawie, wkładając pieniądze do 
podręcznej kasetki.

— Chodzi mi o jedno... z uwagi na... 
bąaał Łotoć onieśmielony naprawdę 
dostojeństwem sądu — ...z uwagi na 
pewne stosunki i względy polityczne nie 
chciałbym, żeby ktokolwiek dowieaział 
się....

Jeden z kuratorów przerwał mu ru­
chem ręki.

— Niech pan się nie obawia * Hu 
tu już było pańskich przełożonych, dy­
gnitarzy, ministrów... ale nie, panie, my 
jesteśmy bardzo dyskretni. . Nie ogłasza­
my też żadnych statystyk, już choćby z 
tego względu, żeby nam nie „łupnęli 
podatku obrotowego.

Roześmiał się. .
Ściskając rękę Łotocia, nadmi m

szeptem:
— Byłoby ładnie z pana strony, gdy­

by pan zechciał złożyć jakąś ofiarę na 
nasze Kollegium Kuratorów... .

__A... dobrze... dohi/e — chwycił się
Łotoć za portfel — A ile... mniej wię­
cej?.... . ,

__ No... jakieś pięćset, szescset...
podsunął kurator.

Odliczył sześć setek, które ten ukrył 
pod papierami i przypomniawszy raz 
jeszcze, że bardzo zależy mu na dyskre­
cji, odebrał swój wyrok i złożył starań 
nie we czworo. Kłaniając się, opuści 
zgromadzenie.

— Numer trzydzieści dwa! — usły­
szał za sobą nudny głos woźnego.

Około północy wszyscy uczestnicy 
„ekipy“ oczekiwali na peronie na przy­
czepienie miłego wagonu. Tatarczyk 
już się zataczał, już bj 1 kompletnie pi­
jany.

— Co to dopiero bedzie w pociągu. 
•— kiwały głowami panie. — Straciliśmy 
„czwartego“. — żałowali brydżyści.

Z poświstem i sykiem wtłoczyła się 
na peron lokomotywa W powrotnej 
drodze Łotoć postanowił najpierw ode 
spać zaległośei ubiegłej iioev, a dopiero 
nad ranem odwiedzić wagon „Rozwód 
Dancing-Brjdż“. Zresztą nie miał zamia­
ru hulać na całego, naca-atra bowiem

x i wje i* «. w .
tu, tak poważne, że nawet sam 
Kowalski nie był w możności nic prze­
widzieć. Ministrowie snuli domysły tak 
fantastyczne, jak te na przykład, że na 
miejsce Kowalskiego wejdzie Ślusarski, 
i że w związku z tym tekę po Malinow­
skim obejmie Poziomka.

Konar z początku nie wierzył tym 
bredniom, ale kiedy usłyszał to samo 
od generałowej Podchmielmy, która pra­
wie codziennie b\wała na „wysokich“ 
obiadach, poczuł się bardzo niepewnie.

— No, dobrze... powiedzmy... — roz­
ważał — powiedzmy, że dorwie się Ślu­
sarski... spec od przeprowadzania wy­
borów'... ale co wtedy będzie z pożycz­
ką?... Uzyskanie greckiej „pożyczki 
przeciwgazowej“ było jego największą 
ambicją i bodaj głównym politycznym 
atutem. Gdy bawił w marcu w Atenach, 
premier grecki, Temistokles Goldbliun, 
przyobiecał mu ją wyraźnie, domagając 
się jednak pewnych zmian w wewnęlrz- 
ntj polityce Polski. Dotychczas Kona­
rowi udawało się przeprowadzić te 
zmiany, miał bowiem za sobą premie­
ra. Gdyby jednak kowalski miał 
odejść... to cała sprawa przepada. Ostat­
nio już nawet prasa ateńska dawała 
wyraźnie do zrozumienia, że Grecja pra­
gnęłaby widzieć w Polsce większą swo­
bodę parlamentaryzmu.

— Czyżby już u nas przestali wie­
rzyć w pożyczkę?...

Teraz dopiero Konar zaczynał poj­
mować, dlaczego minister Zieliński o- 
kazuje tak dziwną opieszałość w rewi­
zytowaniu greckiego ministra spraw za­
granicznych, który bawił w Warszawie 
w maju.

Tymczasem w bloku „S“ ustalono 
termin jesiennych wyborów i lada dzień 
miano go podać do wiadomości.

Stojąc w oknie gabinetu w oczeki­
waniu na telefon życzliwej generałowej 
Podchmielmy, która mu donosiła o no­
wych zasłyszanych w pałacu projek­
tach, gdy rozlekł się dzwonek, w po­
śpiechu ujął słuchawkę.

— Tu mówi Łotoć. — usłyszał. — 
Moje uszanowanie panu ministrowi!

— Dzień dobry. Aha... jakże tam 
panu poszło?

— Wszysltiu dobrze. Czy mógłbym 
sie Z panem ministrem zobaczyć?

__ Owszem. Niech pan będzie za pól
godziny w „Europie“ — polecił Konar 
■ odłożył słuchawkę

Nie mogąc się .ioizckai telefonu 
Podchniiolim spóźnił się na spotkana 
/ ł.oloeiem ■ “tlą godzinę W r--/ 
largiiiciiiu ni* przeprosił go nawet

Energicznym ruchem odsunął krze­
sło i usiadł z miną nawpól znużoną, ua-

.... „miął
_ - me coż robić! Trudno, w

takich wypadkach nie ma innej rady.
Po chwili, zorientowawszy się, że 

onieśmiela swym zachowaniem Łotocia, 
powiedział miększym nieco tonem:

—• I cóż, teraz pewnie żal panu?...
Łotoć rozłożył bezradnie rece i po­

wtórzył słowo w słowo poprzednie zda­
nie ministra:

— Cóż robić! Trudno, na razie w 
takich wypadkach nie ma innej rady.

Konar pominął ten żart milczeniem. 
Widząc pochylonego w ukłonie kelne­
ra, kazał podać butelkę czerwonego 
Bordeaux — „Mouton RotchiM“.

— Wypijemy po kieliszku. — u- 
śmiechnął się niewyraźnie. — Niestety, 
nie mani wiele czasu, bo muszę jechać 
do kraw'ca. — nadmienił, patrząc na ze­
garek.

Popijali wino, nie poruszając więcej 
drażliwego tematu. Przeszli na rozmo 
wę o budowie.

Po wyjściu z „Europy“ rozjechali się 
w przeciwne strony. „Cadillac“ zatrzy­
mał się na Wspólnej i oczekiwał przed 
pracownią krawiecką. Przeglądając w 
żurnalu modne żakiety i fraki, minister 
natrafi! na rysunek, przedstawiający 
młodą parę, wystrojoną do ślubu i w 
wyobraźni zobaczył siebie z Haliną 
Przeknął ślinę w milczeniu.

Łotoć zajechał na teren budowy i 
pierwszą osobą, jaka mu się nawinęła, 
był Kulig. Miał w oczach wyraz obu­
rzenia. Podając niedbale rękę Łotocio- 
wi, wykrzyknął poirytowany.

— Ładnie pan dotrzymuje umowy, 
nie ma co!

— A co się stało? — zaniepokoił się 
Łotoć.

—• To, że nie możemy kończyć nad­
budówki, to, że co godzinę przychodzi 
inna komisja, to, że zaglądają nam 
wszędzie, obmacują mury, biorą prób 
ki betonu, a nawet zaczynają już spraw 
d7ać rachunki... A wszystko ten Głęboszl 
Do cholery! Daję słowo, że jak pan coś 
z nim nie zrobi, to ja mu mordę chyba 
nabiję...

— Co pan mówi? Tak się tu wtrą
ca?

— A wtrąca się, wtrąca. Jedną budę 
już nam zamknęli, bo wykrył, że to za­
bytek z epoki stanisławowskiej. A wie 
pan, jaki to zabytek? Sprawdziłem u 
Korzona, to był b ułanów rosyjskich 
pecjalnic dla nich zaaranżowany I to 

ma być historyczny zabviek... No, -łaj 
ie spokój1.. Musi pan coś zrobić!

— Ale niby co?

jCiag dalsz nastąpi}

MODA, 28 GRUDNIA 1938 P

Katowi*«. 5,30 Płyty. 6,35 Gimnastyka. 6,50 PI;, ty. 
7,15 do 8,00 Płyty 11.57 Sygnał czasu. 14,00 Muzyka 
obiadowa. 14 40 „Choinka" — pogadanka. 14,50 Giełda. 
15.00 „Nasz koncert" — dla dzieci. 15,30 Muzyka obia­
dowa. 16,05 Wiadomości gospodarcze. 16.20 „Dom i szko­
lą" — gawęda. 16,35 Koncert kameralny. 17,00 Odczyt 
wojskowy. 17,15 Płyty. 18,25 Wiadomości sportowe. 18,30 
„Nasz język". 19,00 Koncert rozrywkowy. 21,00 Koncert 
szopenowski. 22,00 „Jaki węgiel mamy na Zaolziu ? 22.1Í 
Kopcert rozrywkowy.

Programy lokalne*
Kraków (293.S m) 6,57 Kolędy. 8.00 Płyta za płytą... 

U,00 Muzyka obiadowa (z Kałowie). 16,40 Pogadanka 
Ola kobiet. 17,15 Muzyka polska. 17,35 Płyty. 18,00 
Skrz-nka techniczna. 18,10 Polskie pieśni. 18,30 „Nas* 
język". 21,45 Muzyka z płyt. 22,05 Scenka radiowa. 22,30 
„Krakowska Czwórka" śpiewa

Poznan ‘ (345,6 m) 8,00 Program na dziś. 8,05 Nas* 
koncert poranny. 8,55 Pogawędka. 14 10 Orkiestry sym­
foniczne. 17,15 „Tematy przyrodnicze w muzyce 1 pieś­
ni" — płyty. 18,00 Pogadanka. 18,15 Felieton. 18,25 Wia­
domości sportowe. 18,30 „Jak mówimy". 21.45 Muzvka 
z płyt. 22 00 Kolędy F. Nowowiejskiego. 22,20 Słuchowi­
sko. 22.50 Płyty.

KONCERTY ZAGRANICZNE:
Berlin — godz. 6 30, 12, 11-20. 17. 18. 20.10, 22.30. 
Budapeszt — godz. 12.10, 17.30, 19,25, 20.30, 22, 23.10. 
Mediolan — godz. 17.15, 19, 20,30, 21,
Ryga — godz. 15.10, 17.20, 19,50, 21.15.
Sztokholm — godz. 12.05, 17.35, 10.30, 20.15, 22.15. 
Wiedeń — godz. 7.10, 12. 14 10, 16, 18.20, 21, 22.30. 
Wrocław — godz. 6 30, 12, 14, 16, 18,40, 20.10, 22.30.

Dożywotne więzienie za akcję 
nielegalną

Sąd ludowy skazał 44-letniego znanego teo­
retyka socjalistycznego Juliusza Philipsona, 
ucznia profesora Nelsona, za prowadzenie nie­
legalnej akcji przez klika lat. Akt oskarżenia 
zarzucał Philipsonowi, że odbyt ponad 200 nie­
legalnych zebrań, konferencji, rozpowszechniał 
płyty gramofonowe z nagrywanymi nielegalny­
mi przemówienia, nadsykajie z zagranicy. Phi- 
Fpson pisywał ohrażające listy do kanclerza 
oraz do Hessa I Giibbelsa

Zachorowania na raka 
nie są częstsze

Uczony niemiecki, llauboldt, poświęcił wie­
le uwagi badaniom statystyki śm'ertelnnśei o- 
sób chorych na raka w ostatnich 40 latach. 
Stwierdził on, że wimec większej liczby cho­
rych w ogóle, śmiertelność zachorowań na ra­
ka nie wzmogła się. przesunęły s'ę tylko gra­
nice wieku. Coraz mniej jest wypadków śmier­
telnych u ludzi poniżej 60 lal, coraz więcej 
natomiast po tym wieku. Jedynie w Niemczech 
liczha wypadków śmiertelnych wzrosła dość 
znacznie n kobiet poniżej CO lat, a nawet po­
niżej 40 lat.

Dobry pomysł reklamowy
Na oryginalny pomysl reklamowy wpadł po- 

wien wydawca amerykański. Zapowiadając uka­
zanie się nowego romansu kryminalnego, wy­
dawca ogios.ł, że dla uważnego czytelnika, który 
najdalej w 4-ry tygodnie po wyjść o książki wy­
najdzie hląd drukarski i poda stronicę, na któ­
rej błąd len znajduje się. otrzyma premię w wy­
sokości 30.000 dolarów. Rezultatem tego ogło­
szenia było zwiększenie nakładu dz’eta w cią­
gu fednigo miesiąca do J *0.000 *»semp u!



rihfrynstiva hoMowp fosVa rr»roc7a*«
u państw zgloszotiiu.

to kskelswycfi üilstizoistw świata
Do h )ki inwych mistrzostw świata zgłosiło Spodziewane są jeszcze zgłoszenia Anglii, 

•łę ogółem 12 pa iftw, a mianowicie: Niemcy, Francji i Jugosławii.
Finlandia, Holandia, Rdbchy, Kanada, USA, Mistrzostwa rozegrane zostaną w Zurychu 
Szwecja, Łotwa, Czechosłowacja, Węgry, Pol- | Bazjlei od 3—12 lutego, 
sta 1 Szwajcaria.

Reprezeniacia koksowa Budapeszt!!
30 I 31 bm. w Katowicach

DalSŻą atrakcją hokejową Kałowie będzie 
dwukrotny występ drużyny hokrlowcl Buda­
pesztu, która w dniach 30 t 31 b. m., imię* 
rzy się z reprezentacją Katowic.

D~użyna Budapesztu oparta będzie w lwiej 
ezęscl na zawodnikach czołowej drużyny Wę­
gier BBTE Budapeszt, wyble.ajpcej etę przez 
Kat lwice na turniej po Zachndnrj Europie W 
zespole węgierskim zobaczymy -izercj wybit­
nych jednostek, należących do narodowe' dru­
żyny Węgier, jak Harfy, Szamo ... Jene, . Hel- 
meczy, Tukay 1 Inni. Poza tym drużyna ll 
wzmocniona zt»tała przez Kanadyjczyka Bile 
Uarisona.

Barw Katowic bronić będzie drużyna KS. 
Dębu, które] gracze po odniesionych w Turnte 
ju Czterech Miast konhizj—:h, są tn(- przy 
najlepszym zdrowiu.

Mecze rozpoezj nają elę w dn'u SO I 31 bm. 
o godzinie 20-tej na Sztucznym Torze w Kato 
wicach.

•— W pierwszym dniu międzynarodowego 
turnieju bok« (owego w St. Moritz uzyskano

następujące wyniki: Etoile de Nord Bruksela 
— Cłltha Sztokholm 4:2 (0:1, 2:0, 2:1).

Diavoll Kossoneri Mediolan — HEC. St. Mo­
ritz 2:0 (1 0, 1:0, 0:0).

— Wilkowice* CSS Ołomuniec — SK WŁt- 
kowice 4 2 (1:0 2:2 1:0).

Zurych: W mistrzostwach hokęł^wych
Scwajearii, uzyskano następujące yyniki: HC 
Davos — EIIC Arosa 13:0, FC Berno — I1C 
St. Moritz 1:1.

Lozai>na: Reprezentacja Lozanny — Repre­
zentacja Uniwersytetu Oxlord 4 1.

R. K. S. CZECHOWICE — KS. DĄB I B.
1:0 (0:2 l*-2 0:2)

Rezerwowa družina Dębu gościła w drugim 
dniu Świąt w Czechowicach, gdzie w propagan­
dowym spotkaniu uporała się łalwo z miejsco­
wym zespołem, wygrywając 6:1. Mecz wywołał 
doić duże zainteresowanie. Przybyło ponad 300 
widzów. Tafla lodowa znajdowała się w dosko­
nałym stanie. Poza meczem hokejowym, odby­
ły się popisy łyżwiarskie, wykonane przez za­
wodniczki S. T. Ł. p. Majkowską 1 Osadników- 
nę.

Bramki dla Dębu zdobyli: Bała 2, Fabian.

Spotkaniem „09“ — Dąb rozpoczęte zostały 
tcgo.oczne m'strzoifwa hokejowe Śląska, które 
eir.ni w A. klasie przyniosły niespodziewany 
wynik. W obecności ponad 500 widzów w My­
słowicach rezerwa Dębu pokonała dość łatwo 
benjanńnka A. klasy KS. „09“ w k«órego szere­
gach znać było wyraźne braki kondycyjne. Za­
ir »dit przede wszystkim zawodnicy o renonio- 
wi nych nazwiskach, Jak Frychel, Ř.,dzck 1 Ki­
lian. Zupełnie - dobrze natomiast zagrywał dru­
gi nap, d wykazujący więcej zrozumienia dla 
gry kombinacyjnej i ambcjl. Slabo wypadła 
równ.cż obrona, Drużyna katowicka przewyż­
szała miejscowych szybkością, techniką I tak­
tyką. Wyróżniał się p.zeile wszystkim Fabian, 
który był najlepszym graczem ba lodow ,ku. 
Obok niego bez zarzutu zagrywał Ziaja, Bro­
dowski 1 Ant, zd.ibywca dwu pierwszych bra­
mek. Dwie nozostale bramki zdobył Fabian.

Do najlepszych tercji należała ostatnia, kie­
dy to drużyna katowicka poka-cala hokej w lep­
szym wydań u. W pierwszych dwu tercjach 
gra była nieco w ostra.

Polonia Janów -
K\ 09 MysSowire 2:0

Druga porażka zespołu nu Stawickiego w 
rozgrywkach o mistrzostwo hokejowe Śląska. 
Mecz rozegrano na lodowisku w Janowie w

NAPRZÓD - ŚLĄSK 4:3 (2:2)
CeiruEo l€owi*«xcc*v*€*tf**i

W drugim dnfu świąt odbj 1 6ię w Llpinach 
Jedyny w tym dniu mecz o i.iK'rzo-dvO p e-w- 
Sz^j Ligi Śląskiej pomiędzy czołowymi zespo­
łami Naprzodem c Llpin a kląskiem z Święto­
chłowic. Tym ■ zrm szczęście dopisało Śląsko­
wi, który zwyciężył różnicą Jednej bramki w 
etosunku 4:3. Do przerwy wynik brr miał 2:2.

Przy koAcu spotkania doszto do zderzenia, 
W którym Cebul« le Śląska został koutuz'ono- 
wany. Kontuzja jest dość ciężka.

Dwli bramki dla Naprzodu zdobył Plec I, 
a pozostałe dwie Glueck I Slanowski; dla Ślą- 
skn dwie brninM ze strzału Goda, w tym (cdnl 
■ karnego, trzecia zaś zc strzału Cebuli.

Widzów tray tysiące.
Kierownictwo drużyny Siąjka komunikuje 

nam, że po skończonych zawodach, ki*dy ze­
spół Swiętochłowicki opuścił boisko w Lipinach, 
napadł na niego tłum wyrostków który gonił 
graczy kląska aż do Piaśnik. Fanatycy drużyny 
miejscowej obrzucili świętochłowiezan kamie 
niemi. Poważnie ranni zontali God i Kulawik

Siavia m strzem II Ligi
W Chorzowi« odbył yię mecz piłkarski.

Boi i.,wZF ca aoiwmaj drutjm»ml u-fiej

Ligi, rudzką Slavią i rezerwą AKS-u Mecz 
zakończy! sę zwycięstwem Slaviii (2:1) 
1.0 Siavia wys'zîa dzięki temu zdecydo­
wanie na czo!o tabeli, mając mimo niero- 
zegraiiia jeszcze jednego spntkadia 3 pkt. 
przewaę, nad naibardziei do niej zbbżo- 
nym AKS-em. Bramki dla zwycięzców 
padły zę strzałów Zawieruchy 1 Szymury 
Jedyną bramkę dla pokonanych zdoby! 
Libański. W przemeczu, juniorzy AKS, 
dzięki zwycięstwu nad juniorami Slavii 
2:1, zdobyli jesienne mistrzostwo Śląska 
w tei kategorii.

Ruda: Naprzód Ruda — Silesia Paru- 
szowiec 3:1 (2.1) Naprzód, zdołał dzięki 
temu zwycięstwu wydostać się ze strefy 
zagrożonej spadkiem. Po jednej bramce 
zdobyli: Wenzel. Sierofi j Suchuńca.

Kostiiebrm: KSM KS Piotmw'C» 
b:3 (1:3) Dz'çki temu zwvc estwi mi­
strzostwo jesienne w ll-glej grupie B- 
klasy idohvln drużyna KSM ? Knstochny

— rPW Kal«wlcr — Naprzód Załęże 3:1 
(2:1). Na pół godziny przed zakończeniem za­
wody zostały przerwane, wobec pobicią sędzie­

go przez jednego t graczy N mrzodu.
— L'goclanka — Stadion Mikołów 13:2 (8:0). 

Mecz towarzyski. Łatwe zwycięstwo świetnie 
dysponowanej drużyny Ligocunki. Bramki dla 
Ligocianki zdobyli po 5 — Bronzel, Pastuszka, 
Lucyga 2 i Haraz.m 1.

TABELA LIGI SLASK1LJ
Nazwa khibu Gier PkL St br

1 Czarni Cbropaczów 9 12 27:13
2 Naprzód Lipiny 9 12 23:14
3 Policyjny Katowice 10 11 21:19
4. Pogoń Katowice 10 11 18:25
5 Dab Katowice 10 10 28:20
6. Śląsk Świętochłowice 8 10 23: >2
7 BUTS Hieliko 9 8 13:13
8. KS. Chorzów 9 8 18 27
9 Wawel Nowa Wieś 8 7 14:10

10. Ligocianka 8 6 14:19
11. Concordia Knurów 9 6 15:25

•»ulst« v052vkarze nfe poieda 
dc Parvza

Polak) Związek Pitki Ręcznej postanowił 
erez>gn»wać ■ wystania drużyny koszykówki, 
/-proszonej przea związek francuski na merz 
■ Francją w Paryżu, ze względu na nledostn- 
(ecziŁ -runjkl

obecności p"nad 600 widzów. Piet wazę trzy ter­
cje pra wyrównana. W ostatniej miejscowi 
energicznym zrywem zdobyli dwie bramki przez 
Moila i Pzponia.

Klub gier
1) KS. Dąb I. B. i
2) Polonia Janów 1
3! KS. „09“ Mjslowire 2
4) nlvS. Pogoń Katowice 0

Najbliższy mecz o mistrzostwo klasy A. oj- 
bęuzie cię 29 bm o god*.. 21 zej w Katowicach 
na Sztucznym Torze pomiędzy KS. Dębem IB. 
i KKS Pogoń Katowice.

pkt.
2:0
2:0
0.4
0:0

st br. 
4:1
2:0 
C-8 
0:0

O MISTRZOSTWO KLASY B.
‘— KS. „09“ Mysłowice I. B. — KS. Polonia 

L B. . ann„ 0:2 (0:2, 0:0, 0:0). Przez wygranie 
powyższego spotkania, rezerwa Janowa śmie- 
rzy się ■ drużyną rezerwową Po [oni katowic­
kiej.

— WSV Nowa Wieś _ Nowowiejski K. H. 
Nowa Wieś 1:0 (0:3, 0:2, 1:0).

— -Strzelec Tarnowskie Góry — WSV Kato­
wic 0:2. Zawody hokejowe o mistrzostwo kla­
ty 6. rozegrane w Tarnowskich Górach. Gra 
b. ostra.

MECY HOKEJA LODOWEGO W CIESZYNIE.
W Cieszynie odbył się wczoraj pierwszy w 

tym sezonie tuec.' hokeja lodowego pomiędzy 
miejscowym T. E. V. a zespołem KS. Zaolzie > 
Trzyńca. Zwyciężyła drużyna trzyniecka 6:2 
(1:1, 2:0, 2:1).

Bramki dla Zaolzia zdobyli: Clęcloch — 2, 
Sil ora i Ulrych po jednej. Dla T. E. V. —i 
Schlauer i Lazar

Fud l.oniec drugiej tercji wydarzył się incy­
dent, który wvwotat oburzenie widzów. W cza­
sie przeboju Ulrycha młodszego na bramkę T. 
E. V, gra z niemieckiego klubu Russek uderzył 
Ulrycha kijem hokejowym.

O MISTRZOSTWO POZNANIA W HOKEJU 
LOOOWTM.

W zawodach hokejowych o mistrzostwo 
okręgu poznańskiego drużyna Warty pokonała 
poznański WKa |:0. Bramka padła w pierwszej 
tercji i przypadków ego strzału Całki, dawniej­
szego gracza Pogoni katowickiej.

CrscoYla — Pogoń Katowice 4:0
(1:0, 3:0, 0:0)

W poniodzinłck gościła w Krakowie hake- 
Jowa drużyna katowickiej Pogoni, która roze­
grała towarzyski mecz z Crac— -, Goście wbraw 
za <owi»dziom przyjechali do Krakowa bez dr. 
Zielińskiego, który jak się okazuje, nie jest Je­
szcze zgłoszony dla Pogoni Cracovia wystąpiła 
w pełnym składzie z Kowalskim, Wołkow utlm 
i Marchewczvkiem. Najlepszym graczem okazał 
się Kowl.sk Słabiej natomiast wypadli Woł- 
kowski i Murchoweryk, przy któryrh widać 
było wyraźnie „zmęczenie świąteczne“. W dru­
żynie gi ści na jlepszym był Ludwiczak Trzy 
bramki Cracovtt p; dly ii struta Kowalskiego, 
jedną Iw * rzałą Jy J o -sżdągb.
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Narciarstwo
Narciarstwo zai.cza się dziś bez wątpienia do 

najpopularniejszych sportów. Sport modny, a 
więc 1 popularny, ulubiony, masowy. A że tak 
jest, to nie tylko dlatego, że uprawianie tego 
sportu rozwija mięśnie 1 nadaje większej Jędr- 
ności ciała, ale również narciarstwo ma tę prze­
dziwną zdolność zwiększania w człowieku zau­
fania i wiary w samego siebie.

Właściwie zrozumiane narciarstwo — to 
prawdziwa szkoła życia. Formuje się w niej 
człowiek, staje się zdolniejszym do codziennej 
walki. W górach, na nartach potęguje się poczu­
cie braterstwa ludzkiego, wspaniały duch kole­
żeństwa, wzajemnej, spontanicznej, niewymu­
szonej, lojalnej pomocy. Człowiek hartuje się, 
zanurza w orzeźwiającej kąpieli świeżości i mło­
dości — wśród wielkiej białej ciszy, gdzie staje­
my twarzą w twarz wobec wspaniałości i spoko­
ju natury. Zjazdy Wzdłuż stoków górskich, sze­
lest delikatnego, puszystego śn egu...

Powietrze czyste, idealnie czyste.
Termometr wskazuje 15 stopni poniżej zera. 

Nie odczuwamy jednak chłodu, a pomyśleć tyl­
ko, że w innych warunkach termicznych, wśrćd 
wilgotnych, dzamych murów miast — przy po­
dobnej temperaturze nie trudno zamarznąć na 
śmierć.

Narty: szkoła "Życia, ale też i szkoła piękno­
ści.

Czy zna kto sport, któryby bardziej nadawał 
giętkości. Idealniej modelował, rzeźbił ciało? 
Uprawianie narciarstwa nie tylko ntťzymuje 
sprawność fizyczną na dawnym poziomie, ale ją 
jeszcze zwiększa. Z roku na rok stwierdzamy 
postępy w szybkości tych samych zjazdów, a na­
sze mięśnie przestają wiotczeć.

Powiecie — trudne są początki. Tak, ale 
niech też początkujący nie daje się zbyt łatwo 
opanować zniechęceniu wskutek własnej, zrozu­
miałej niezręczności. Nieraz trzeba będzie pa­
dać przy nieudanych próbach wirażu, choć zda­
wałoby się, że zachowaliśmy się w myśl wszel­
kich prawideł równowagi. Będziemy padaó na 
puszysty śnieg, ale niech to nikogo nie martwi: 
trzeba się nauczyć padaó z uśmiechem, na we- 
sołoi... 1 zaczynać na nowo. Każdy, kto uczest­
niczył w jakimkolwiek kursie narciarskim, wie 
dobrze, ile uwagi przywiązuje instruktor do te­
go, by początkujących nauczyć sztuki „przewra­
cania się z wdziękiem". Bo też na śniegu, na 
nartach przewracanie się nie koniecznie musi 
być świadectwem braku umiejętności i zjawi­
skiem, towarzyszącym pierwszym, niezręcznym 
krokom. Oglądając z wysokości trybun nawet 
asów, często obserwujemy mniej lub bardziej 
groźne upadki doskonałych narciarzy, pędzą­
cych w dół trasy zjazdowej. Nic się im Jednak 
pi awie nigdy nie staje.

Nie mówcie też o zmędzenln na podejściach: 
coraz więcej wszędzie jest kolejek, wind, wy­
ciągów...

Dobrego śniegu! Dobrego humoru 1
— Zarząd HKN postanowił urządzić w cza­

sie od 1—8 stycznia 1939 r. zimowisko —• kurs 
narciarski w Zwardoniu pod kierownictwem p. 
Tendery Wiktora.

Zimowisko mieścić się będzie w willi „Sło­
necznej" w Zwardoniu, około 5 minut od dwor­
ca kolejowego.

Opłata za kurs wynosi zł. 28 ód esoby, plus 
oplata organizacyjna zł 5 (dla nieczłonków

Czy Baworowski bedzle grat 
w meczach daviscupowydi

Posiedzenie międzynarodowej Federacji 
Lawn-TcnlsoweJ, na którym rozpatrywany bę­
dzie wniosek PZLT w sprawie dopuszczenia Ba- 
Worowskicgo do rozgrywek o puchar Davisa w 
barwach polskich w roku przyszłym, odbędzie 

się 17 marca w Paryżu.

opłata organ, wynosić będzie zł. 8). Opłatę or­
ganizacyjną należy wpłacać przy zgłoszeniu na 
ręce skarbnika HKN d-ha Brejzy (Składnica 
Harcerska, Francuska 12) wzgl. na konto P. K. 
O. nr. 310.774

W opłacie za pobyt wliczone są koszty wy­
żywienia i zakwaterowania za 8 dni.

Zgłoszenia przyjmują: sekretariat HKN, Ka­

towice, ul. Francuska 12 do dnia 30 grudnia br. 
Ze względu na ograniczoną ilość miejsc, prosi­
my o wcześniejsze zgłoszenia, możliwie telefo­
nicznie: tel. 345-07 p. Tendera Wiktor, tel.
307-52 p. Brcjza Alfons.

Bilety kolejowe należy załatwiać we włas­
nym zakresie. Członkom przysługuje 50 proc. 
zniżki na podstawie czarnej legitymacji P. Z. N.

Kanada startuje
w Zakopanem

Kanada zgłosiła definitywnie udział 
swej drużyny w narciarskich mistrzo­
stwach świata w Zakopanem.

Kanadyjczycy przybędą w składzie 8 
osób, w tym dwie panie.

Trener norurefki dla polskich 
narciarzy przyjechałdoZakopanego

Do Polski przybył Już trener norweski 
Christian Lange, zaangażowany przez 
PZN do konkurencyj klasycznych dla 
przygotowania nasze] reprezentacji I do 
zawodów FIS.

Trener zlazdowy. Austriak' Zlngerłe 
przybędzie do Polski 30 bm.

26 km. narciarskich tras 
zjazdowych

Największy ośrodek sportów zimowych w 
Szwajcarii romańskiej, Villnrs-Chejicres-Ar- 
veyes uruchomi w bieżącym sezonie 8 wzoro­
wych narciarskich tras ziazdowych o łącznej 
długości 26.800 metrów. Miejsca startu de 
wszystkich tych zjazdów udostępniono przy

pomocy kolejek górskich i innych urządzeń, 
przeznaczonych do mechanicznego wyciągu 
narciarzy.

Anderson trenuje Wlochâw 
a Woerndle Norwegów

Przygotowania do mistrzostw FIS czynione 
są nie tylko przez wszystkie zainteresowane 
państwa.

.Włosi po wspaniałych sukcesach w biegach 
w roku ub. chcą również odegrać znaczną rolę.

W tym celu w celach treningowych zaanga­
żowali dla wyborowej drużyny skoczków, do­
skonałego skoczka Norwegii, R. Andersen i, b. 
mistrza Polski w skokach otwartych 1 biegu 
zjazdowym.

Skrupulatnie przygotowują się "do zawodów 
FIS również I Norwegowie. Dla moich zja i- 
dowców zaangażowali specjalnie czołowego 
zjazdowca, Niemca Wörndla.

W pierwszej eliminacji, urządzonej w Ba- 
ralu dla czołowych narciarzy Norwegii, pier­
wsze miejsce zajął Olaf Hoffsbacken. W biegu 
na 12 km. Hoffsbacken zajął pierwsze miejsce 
wynikiem 50:59, daleko przed pozostałymi.

— W Innej miejscowości Norwegii w 
Rin’ikollen, pierwsze miejsce zajał Osbjórn Ha- 
gin przed Larsenem i Brohda'em.

Amerykanie ubiegają sie 
o organizacje mistrzostw FIS 

w roku 1942
Amerykański Związek Narciarski po­

stanowił ubiegać się o powierzenie Sta­
nom Zjedn. organizacji zawodów narciar­
skich FIS w roku 1942. .Wniosek ten po­
piera Kanada.

SzPioła narciarska LPT i Ś™
w Wiśle

Biuro Turystyczne Ligi Popierania Turysty­
ki w Wiśle łącznie ze Śląskim Klubem Nar­
ciarskim uruchomiło w Beskidach Sl. na cały 
sezon zimowy 1938-39 szkołę narciarską pod 
kierownictwem autoryzowanych przez P. Z. N. 
instruktorów. Szkoła będzie czynna przez cały 
sezon zimowy.

Nauczanie odbywa się na zasadzie najnow- 
szyci ' instrukcji P. Z. N.

Otwarcie szkoły narciarskiej spotkało się z

żywym zainteresowaniem wszystkich miłośni­
ków sportu narciarskiego, warto bowiem przy­
pomnieć, że lekcje i wycieczki odbywać się hj- 
dą na stokach Baraniej, Kubalonki, Stóżka, 
Kozińca, Czantorii a także i na odzyskanych 
terenach Jabłonkowskich na Zaolziu.

Zgłoszenia na 3 i 6-dniowe kursy oraz lek­
cje indywidualne — przyjmuje BiuVo Tury­
styczne Ligi Popierania Turystyki w Wiśle, 
obok dworca kolejowego, telefon nr. 110.

Jest to reakcia na wnioski śląską pragnące znieść Ligę
Zarząd Ligi PZPN rozpatrywał na swym 

ostatnim posiedzeniu wnlrsck okręgu śląskiego, 
zmierzający przeciwko Lidze 1 zdecydował się 
wypowiedzieć przeciwko temu wnioskowi, jako 
niezgodnemu z Interesami klubów ligowych.

Rozważano jednorześnie możliwości wysu­
nięcia na walnym zgromadzeniu PZPN wniosku 
o rozdzielenie okręgu śląskiego na dra okrę­
gi, przez utworzenie nowego okręgu z siedzibą 
w Cieszynie, a obejmującego Śląsk Cieszyński, 
Śląsk Zaolzlański 1 podokręg bielski.

Śląski OZU odznaiza
Uchwalą Zarządu Sl. O. Z. L. A. z dnia 20 

grudnia odznaczeni zostali za zasługi położone 
około rozwoju sportu lekkoatletycznego na Ślą­
sku: a) odznaką srebrną: pp. Drozdowski Ka­
zimierz, Karwat Wilhelm, Krawczyk Alfred, 

Mikosz Józef, Reiske Karol; b) odznaką ztotąr 
pp. Anders Jerzy, kpt. Czanerle Aleksander, 
Jendryczek Sylwester, red. Ludwiczak Edward, 
Mucha Walerian, Orłowski Arnold, Praski Hen­
ryk, Rzepuś Karol, Stawiński Kazimierz, kpt. 
Stefański Stanisław, Tomala Jan, Walasiewi- 
czówna Stanisława, mjr. Wideł Stanisław, Wi­
ders Franciszek, Winkler Wilhelm.

i Uroczystość wręczenia nagrody publicy­
stycznej Państwowego Urzędu W. F. tegorocz­

nemu laureatowi nagrody red. Włodzimierzowi 
Dlugoszewskiemu z Krakowa, odbędzie się w 
dniu 30 bm. przed południem w sali konieren- 
cyjneg Państwowego Urzędu W. F.

— W Poznaniu ttmar! przed kilku dniami 
wieloletni tenisowy mistrz armii, dp. kpt. Win­
centy Przybylski. Liczył on 46 lat.

W skład kadr olimpijskich, ustalonych 
ostatnio przez Polski Komitet Olimpijski,

weszło ogółem 150 zawodników z 10 
działów sportu.

Najwięcej zawodników dała Warsza­
wa — 45, potem Śląsk — 31, Pomorze — 
22, Poznań — 11, Kraków — 8, Lwów — 
6, Łódź — 5, Wilno — 2,a Białystok i 
Dęblin po Jednym. 18-tu zawodników 
(boks, wioślarstwo) Jeszcze nie wyzna­
czono.

W związku z anulowaniem przez zarząd 
PZLA uchwały specjalnej komisji WOZLA za­
kazującej Kusoclńskiemu I Zuberowi piastowa­
nia godności w sporcie lekkoatletycznym na 
przeciąg trzech lat, zarząd PZLA zwrócił się do 
komisji tej z prośbą o wydanie wszelkich akt 
1 materiału dowodowego.

W odpowiedzi na to zarząd PZLA otrzymał 
niespodziewanie odpowiedź od przewodniczące­
go konrsji p. Nałęcza, że akt nie wyda, gdyż 
uważa decyzję komisji, która działała na pra­

wach walnego zgromadzenia okręgu, za ostatecz­
ną t tylko walne zebranie PZLA może tę decyzję 
uchylić.

Zarząd PZLA w odpowiedzi na oświadczenie 
komisji, postanowił raz jeszcze zażądać akt 1 
dokumentów dowodowych, zaznaczając, że de­
cyzja komisji nie była, jako niezgodna ze sta­
tutem PZLA, formalna.

Przed automobilowym raidem zimowym
start kierowców zagranicznych

Nć m
W pełni są obecnie przygotowania, podjęte 

w związku z organizacją największej w Polsce 
zimowej imprezy samochodowej, a mianowicie 
II turystycznego raidu zimowego, który^ w 
dniach 24—26 lutego organizuje PolsLi Tounng 
Klub. Nowością będzie udział kierowców za­
granicznych. Zapewniony już został przyjazd 
asów kierownicy z Niemiec, spodziewani. są 
ponad to Anglicy I Duńczycy. Okazuje się więc, 
ii sukces zeszłoroczny nadał raidowi zimo 
mu cechy atrakcyjności dla aułomobilistów 
cudzo*!eim kich. Jest to bowiem, jak wiadomo, 
jedyna większa impreza samochodowa, zimą, 
gdy latem roi się wprost od raidów, zjazdów 
I L p.

Już teraz spo iziewany jest udział ponad 50 
■wozów, a więc o 100 proc. więcej, niż przed 
rokiem. Sensacją będzie u izial.kilku (przynaj­
mniej 4-ch) pań. Raid odbędzie się na trasie 
(Warszawa — Lublin — Lwów — Stanisławów 
«- Kosów (593 km.), Kosów — Stryj — Krosno 
•— Krynica (489 km.) i Krynica — Krościenko 
«_ Nowy Targ — Zakopane (163 km.) Start na- 
•tąpi z Miłosny pod Warszawą. Poza próbą 
szybkości płaskiej na dystansie 1 km., rozegra­
na zostanie próbi szybkości górsl :.j aa dy­
stansie ok. 8 i pół km. na nowej szosie na Ka­
latówkach (17 proc. wzniesienia).

Bnó udział w raidzie mogą członkowie P. 
T Klubu A. P. lub klubów afiliowanych, 
członkowie W. K. S. oraz obywatele państw 
oncyr.h. Samochody będą podzielone na 4 kla-
ły f i_do 1000 cm., ki. II — do 1500 ccm.,
kL III — do 2A0Ö «am. ł lil*« MM

ccm. Mogą być zgłaszane zespoły fabryczne I 
klubowe (po 8 wozy). . Wymagane szybkości 
przeciętne są następujące: etap I — od 55 do 
65 km. godz. (zależnie od klasy), II — od 45 
do 54 km. godz. i III — od 45 do 54 km. godz.

Nowością będzie ponad to dopuszczenie 
wszelkiej pomocy na trasie, oczywiście z wy­
łączeniem pomocy zorganizowanej, dostarcza­
nej zespołom fabrycznym. „Zgubienie pasaże­
ra" nie będzie w obecnym raidzie karane w 
przeciwieństwie do poprzedniego.

Na uwagę zasługuje fakt zniesienia prób 
koi i< owych, przeprowadzonych w pierwszym 
raidzie w Zakopanem. Próby te oddawały lo­
sowi szczęścia wynik ostateczny, niwecząc czę­
sto znakomite wyczyny na ciężkiej trasie 3-eh 
etapów.

Usunięcie niektórych błędów regulamino­
wych, zniesienie prób końcowych, udział kie­
rowców zagranicznvch i szereg innych nowo­
ści zapowiana, iż II turystyczny raid zimowy 
Polskiego Touring Klubu będzie imprezą ze 
wszechmiar udaną.

Nailepsi lekkoatleci Łodzi
Komisja sportowa Łódzkiego Okręgowego 

Związku Lekkoatletycznego ustaliła już listę 
najlepszych zawodników w poszczególnych 
konkurencjach » okręgu łódzkim 1 tak w bie­
gu na 100 m. pierwszym jpst Kruger z Union- 
Touringu z czasem 11 si-k. Dziesiąty zawodnik 
ma rzas 11,7 sek.

.W biegu na 200 mtr. na pierwszym miejscu 
fgm ojs »liński w zgierskiej lorąjj i ęzą-

sem 22,9 sek., 'dziesiąty zawodnik Chłopicki z 
U-T ma czas 25,2 sek. W biegu na 400 mtr. 
na pierwszym miejscu jest również Poliński ze 
zgierskiej „Boruty“ w czasie 52,9 sek. W biegu 
na 800 mtr. na pierszym miejscu znajduje się 
Tomczak z „Boruty“ w czasie 2.03,5, bieg na 
1.500 mtr. Kurpessa ŁKS. 4.04. Do tego same­
go zawodnika należy również bieg na 5.000 m. 
— 15.49 2, zaś bieg na 10 km. do Nowaka 
35,23,6. W biegu na 110 przez płotki najlep­
szym jest Maciaszczyk W. z Sokola w czasie 
16,2 sek. 1 w biegu 400 mtr. przez płotki pier­
wszym jest Grobelny (IKP) 1.02.

W skoku w dal najlepszy wynik Uzyskał 
Mozolewski z Wimy 6,74 ml,-., zaś w skoku 
wzwyż Szmidke z "Jnion-Touringu 1.72 mir. 
Skok o tyczce należy do zawodnika Wimy Ani- 
kiejewa z wynikiem 3.52 mtr. Trójskok wyka­
zał wyższość Maciaszczyka W. Sokół, który 
skoczył 13.38 mtr.

W kuli najlepszym był Grzelski z IKP. 95 
mtr., w dysku zaś Jaworski (Broń) 41.25 m. 
W oszczepie od kilku lat na pierwszym miej­
scu jest Bubiński z ŁKS. wynikiem 52.26. Młot 
należy do Leśkicwicza (KSZO) 36.77 mtr W 

dziesięcioboju najlepszym zawodnikiem jest 
Bystry Apoioninas, który w sumie uzyskał 
4995 pkt

Sztafeta 4X100 mtr. należy do reprezentacji 
Lodzi z wynikiem 45,9 sek. zaś 4V400 do ze- 
»polu Geyją * nząseją 8 48,i-

Sylwester w Zakopanem 
i Wiśle

Liga Popierania Turystyki Delegatura w Ka­
towicach organizuje w czasie od 31 grudnia br. 
do 1 stycznia 1939 r. wycieczkę pociągiem po­
pularnym z Katowic do Zakopanego pod ha­
słem: „Sylwester w Zakopanem“.

Cena przejazdu ram i z powrotem tylko 8,50 
zł. od osoby. Rozkład jazdy: Katowice odj. dn. 
31 grudnia 1938 r. godz. 13.15, Zakopane przyj, 
godz. 20.22, Zakopane odj. dnia 1 stycznia 1939 
roku jod z. 16.20, Katowice powrót godz. 23.23, 
Postoje na stacjach: Katowice-Ligota, Tychy
i Pszczyna. Karty kontrolne sprzedają: Kolejo­
we kasy biletowe w Katowicach i Chorzowie 
Mieście oraz wszystkie biura podroży. Uczest­
nicy, dojeżdżający ze stacyj odległych od sta­
čil wyjazdowej Katowice od 20—80 km. korzy­
stają z 50 proc. zniżki dojazdowej w obydwóch 
kierunkach.

Pociąg zestawiony jest z wygodnych wago­
nów pullmanowskich z miejscami numero\ a- 
nyml.

„SYLWESTER W WIŚLE"
Liga Popierania Turystyki Delegatura w 

Kałowiracli organizuje w czasie od 31 grudnia 
br.ł do 1 stycznia 1939 r. wycieczkę pociągiem 
popularnym z Katowic do \Visly pod hasłem: 
„Sylwester w Wiśle“.

Cena przejazdu tam I z powrotem tylko 
4.50 zł. od osoby. Rozkład jazdy: Katowice odj. 
dnia 31 grudnia br. godz. 16.44, Wisła przyj, 
godz. 19.12, Wisła odj. dnia 1 stycznia 1939 r.- 
godz, 18.50, Katowice powrót godz. 21.35.

Postoje na stacjach Katowice-Ligota 1 Mi­
kołów.

Karty kontrolne sprzedają: Kolejowe kasy
biletowe w Katowicach i Chorzowie Mieście 
oraz wszystkie biura podróży. Zniżki dojazdo­
we w obydwóch kierunkach ze staryj odieg- 
łycł od 20- 40 km.

W programie wycieczki narciarskie s prze- 
Wodnikiem, wycieczki sankami i kursy m.«'« 
«ŁtT*~M Ute * uCzgŁ i gexch i ZMWfttt^wąjiych,
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Restauracja W. Nowakowski
KATOWICE, Dl. św. Jana 7 

przyjmuje zamówienia na urządzenie przy* 
jęć 1 wszelkich uroczystości familijnych, to­
warzyskich i poleca Szan. Gościom swoje 
specjalnie w tym celu komfortowo urządzo­

ne pokoje obok restauracji.

Dziś: Jana 
Jutro: Młodz. m.
Wschód słońca: g. 8, m. 11 
Zachód słońca: g. 15, m. 51 
Długość dnia: g. 7, m. 88

Piękna „gwiazdka“ dla biednych 
dzieci

Jak -orocznie, tak 1 w lym oku w uit. pią­
tek urządziła restauracja „Patria“ w Katowi­
cach miłą niespodziankę dla biednych dzieci. 
W sali restauracyjnej zebrało się po południu 
120 dzieci azkoły Im. Piotra Skargi w Katowi­
cach,

Na wstępie chór dziecięcy odśpiewał kilka 
kolond, po czym właściciele restauracji pp. 
Bteżuńskt t tiębskl podejmowali disieci ciepłą 
kolacją. Podczas posiłku przemówił ks. Jero- 
mtneb który podt iękowat właścicielom za Ich 
wzruszający czyn i apelował do dzieoi aby za­
wsze pamiętały o swych dobroczyóct ch. — Po 
kolacji i odśpiewaniu dalszych koiend, wszyst­
kie dzieci otrzymały torebki z jabłkami, pier­
nikami i orzechami.

Jakie „Gwiazdka" na d ietlach wywołała 
wrażenie, świadczyć najlepiej mogły ich roze- 
«niiasjL buzie.

Należy sie ») dŁii wać íe 1 inul właściciele, 
restaurrcyj pójdą za tym pięknym przykładem.

Gwiazdka Rodziny Kolejowe]
22 bm. w sali Powstańców w Katowi­

cach odbył się obchód gwiazdkowy Sto­
warzyszenia Rodziny Kolejowej dla eme­
rytów, Inwalidów, wdów i sierot po pra­
cownikach kolejowych. _

Uroczystość gwiazdkową zaszczyci! 
swą obecnością ks. biskup Bieniek. Ze­
brało się ponad 2.000 osób.

Po okolicznościowych przemówię hiacfi, 
dzieci z przedszkola Rodziny Kolaiowej 
odtworzyły szereg tańców narodowych i 
odegrały scenę z „'Jasełki“. Chór kolejo­
wy oraz zespół mandolraistów Koła Ro­
dziny Kolejowej z Tarnowskich Gór od­
śpiewał szereg pieśni i kolęd.

Po ukończeniu części programowe], 
860 rodzin otrzymało zapomogi pienięż­
ne, paczki ze słodyczami. Sieroty naj­
biedniejsze i dzieci otrzymały sweterki, 
koszule Itp.

lW czasie uroczystości przygrywała 
Orkiestra reprezentacyjna Rodziny Kole-

Rekoiekcje zamknięte
Diecezjalny Sekretariat Rekolekcyjny orga­

nizuje w porozumieniu z piekarską sodalicją 
nauczycielek w dniach od B—9 stycznia 1939 
trzydniowe rekolekcje zamknięte dla paó nau­
czycielek w Zakładzie sióstr Bommeuszek w 
Piekarach' SI. (parafia Najświętszej Maryi Pan­
ny).

Nauki rekolekcyjne wygłaszać Sędzię ks. dr, 
Jasiński 2 Katowic Zgłosz-nia Już przyjmuje 
Sekretariat Rekolekcyjny w Katowicach, ulica 
Marsz. Piłsudskiego 20 — telefon 355-83.

Rekolekcje zamknięte w domu rekolekcyj­
nym OO. Jezuitów w Częstochowie odbędą się 
dla kapłanów 2 stycznia, dla ziemian Î4 lutego. 
JW marcu odbędzie się kilka seryj rekolekcyj 
dla maturzystów. -**- * y*- -v

F Kurs dla sióstr parafialnych
Ponieważ I kurs dla sióstr parafialnych 

W Poznaniu był tak licznie obesłani’, że 
nie można było wszystkich zgłoszeń 
uwzględnić, Katolicka Szkoła Społeczna 
przystępuje do uruchomienia II kursu w 
czasie od 11 stycznia do 4 lutego 1939 r.

Otwarcie kursu nastąpi w środę 11 
etyczni a o godz. 11 w I sali Katolickiej 
Szkoły Społecznej, Poznań, Podgórna 
12 b. t i

Zgłoszenia na kurs należy nadsyłać do 
dnia 31 grudnia 1938 r. pod ad-^sem: Ka­
tolicka Szkoła Społeczna, Poznań, ul. Pod­
górna 12 b. _ 1

Potrzebne są kosze z koksem 
‘ na ulicach
W wielu dużych miastach przyjął *lę 

Zwyczaj ustawiania podczas mrozów 
przez zarządy mie;skie na ruchliwszych 
ulicach, żelaznych koszy z żarzącym się 
koksem. Przy koszach tych grzeją się 
'zmarznięci przechodnie.

Zwyczaj ten należałoby czymprędzej 
zaprowadzić w miastach f gminach śląs­
kich, gdzie o środki opalowe lest stosun­

kowo nalłatwle], a gdzie zziębniętych 1 
biednych także nie brak. (m)

Ośrodek zdrowia w Rybniku
W Rybniku ukończona została budowa 

olrodka (drowia. Koszty budowy wynionły 200 
tjraięey złotych-

Z dziejów poczty
Pierwsza stala poczta została założo­

na na Górnym Śląsku dopiero w 1816 r. 
Siedzibą urzędu pocztowego były Tar­
nowskie Góry, które odgrywały wówczas 
dużo większą rolę, niż Chorzów, czy Ka­
towice. Z Tarnowskich Gór poczta szła 
przez Bytom, Chorzów, Mysłowice do 
Krakowa. W kilkanaście lat później zało­
żono drugą stację pocztową w Bytomiu.

Z wydanych" ostatnio „Wiadomości 
Statystycznych Katowic'* za ubiegły li­
stopad dowiadujemy się ciekawych cyfr 
dotyczących życia Katowic.

Według danych Urzędu Statystyczne­
go Miasta Katowic w Katowicach miesz­
kało w listopadzie 134.421 osób, z tego 
66.519 mężczyzn i 67.902 kobiet. Według 
wyznań 119.433 osób było wyznania w 
rzymsko kat., 8.946 moiżeszowego 
5.578 ewangelickiego, 136 prawosławnych 
ł 328 osób innych wyznań. Przyrost na­
turalny ludności stałej w listopadzie wy­
niósł 63 osób, nrzyrost napływowy za­
znaczył się cyfrą ujemną gdyż w tym 
czasie o 60 osób więcej wyjechało z Ka­
towic.

Małżeństw zawarto 158, urodzeń za­
notowano 177, z tego 89 chłopców. W Ii- 
storadz,-e zmarło 128 osób z tego 16 osób 
na chorobę serca. 12 na starczość, 15 na 
gruźlicę, 10 na raka i nowotwory złośliwe, 
8 na zaoalenie płuc. 6 wskutek nieszczę­
śliwych wypadków itd. Z oowodu zama-

'Jak nas Informują, w najbliższym 
czasie powstać ma na Górnym Śląsku 
nowa spółka browarniana. Spółka ta po­
wstaje z połączenia browarów księcia 
łszezyńsklego, a mianowicie Browaru 
książęcego w Tychach, Browaru Oby­

watelskiego w Tychach 1 Browaru Piwa 
Słodowego w Siemianowicach. Podpisa­
nie nowego statutu spodziewane jest 0- 
coło 15 stycznia przyszłego reku.

Kierownikiem spółki ma zostać podob­
no starosta rybnicki, p. Wyglenća, który 
z dniem 1 stycznia opuszcza swoje stano­
wisko t przechodzi do zakładów księcia 
Pszczyńskiego.

Siedzibą spółki maja być Katowice, 
aby być bliżej centralnych urzędów. W

W licznycl miejscowościach" na Śląsku 
odbywaią się zebrania, na których uczest­
nicy domagają się na podstawie prawa 0- 
bnwiązującego na Śląsku j uchwał Syno­
du Plenarnego utrzymania nadal katolic­
kich szkół wyznaniowych. Katoiickość

„Polski Restaurator“, organ Zrzesze­
nia Chrześcijańskiego Przemysłu Restau- 
racyjno-Gospodniego na Województwo 
Śląskie, w' grudniowym numerze infor­
muje, jakoby umowa zbiorowa między 
restauratorami i personelem przestała 0- 
bowiąz-ować z dniem jej wypowiedzenia.

katowickiej
Dalsze polepszenie stosunków poczto­

wych nastąpiło w r. 1846 z wprowadze­
niem dybiansu pocztowego, który kur­
sował między ówczesną Królewską Hułą 
a Mysłowicami. Poczta ta w przejeździe 
przez Katowice zabierała worek poczto­
wy względnie pozostawiała tu pocztę, 
przeznaczoną dla mieszkańców Katowic.

Stacją pocztową zostały Katowice

chów samobójczych" zmařiv 2 osoby. Naj­
większa liczba zgonów (29) przypada w 
Katowicach nie memowlęta do roku życia. 
Najw!ększą śmiertelność (poza szp'talami, 
które statystyka notuje osobno) wykaza­
ły Kstowice-Centrum 1 Eałęże (po 24 
osób).

Chorób zakaźnych zanotowano 77 wy­
padków, z tego 33 wypadki płonicy. Po­
radnia przeciwgruźlicza opiekowała się 
2.413 osobami, pr/eciwweneryczna 324. 
przeciwjaglicza 248 Pogotowie ratunko­
we interweniowało w 197 wypadkach.

W ciągu listopada Katowice zużyły 
435.468 m* wody, czyli że na mieszkańca 
w ciągu doby wypada 1.08 m. sześć.

— W lec.ranlu przerostów gruczołu kroko­
wego i dolegliwości pęcherzowych, naturalna 
woda gorzka Frjnełszku-Jńzefa stanowi pew­
ny, nadzwyczaj łagodnie dzia’ający i często­
kroć uiczaiti ipiony środek przeczyszczający. 
Zapytajcie Waszego Lekarza.

związku z tworzeniem się nowej spółki 
powiększony ma być personel urzędni­
czy.

Nowopowstała spółka będzie jedną 
z najbogatszych w kraju, gdyż kapitał 
zakładowy vynosid będzie około 5.000.000 
złotych, a poza kapitałem akcyjnym po­
siadać będzie o’brzymi majątek w o- 
gromnych zabudowaniach fabrycznych, 
nowoczesnych maszynach, wielkich grun­
tach itp. Wszystkie trzy browary, wcho­
dzące do nowej spółki, są własnością 
księcia Pszczyńskiego. Prawdopodobnie 
nastąpi nabycie niektórych pakietów ak- 
cyj nowej spółki przez osoby trzecie.

(WTka)

szkoły winna być uwydatniona odpowied­
nim napisem.. Uczestnicy zebrań uchwa­
ły te przesyłają pesłom śląskim, przypo­
minając im zobowiązania dane przed wy­
borami.

W związku z tym Związek Pracowników 
Gastronomicznych informuje, że komuni­
kat redaktora „Polskiego Restauratora" 
jest nieścisły, gdyż umowa obowiązuje 
nadal, a warunki płacy i pracy dla kuch­
mistrzów zostały nawet orolongowane 
do końca lutego 1939 r.

dopiero w 1851 r. Początkowo „urząd” 
pocztowy zatrudniał tylko dwu - ludzi: 
ekspedienta pocztowego i pomocnika. 
Dopiero w rok później zaangażowano 
pierwszego listonosza do roznoszenia 
ooczty po okolicznych gminach wiejskich 
(Bogucice, Załęże, Dąb).

Nowoczesna poczta
W 1858 r. poczta katowicka otrzyma­

ła urzędową nazwę „Ekspedycji I klasy“. 
Pierwszymi zawiadowcami poczty z ty­
tułem „dyrektor poczty“ byli do 1876 r. 
von Seidlitz, do 1885 r. Schuppe, następ­
nie Dreszer i Hawrda. W pierwszych la­
tach po 1890 r. roczta katowicka zatrud­
niała już 74 pracowników. Podlegały jej 
w tym czasie agentury pocztowe w Bo­
gucicach, Murckach, Ligocie 1 Koblorzc, 
ponadto sprawowała nadzór nad służbą 
pocztową na liniach kolejowych Katowi­
ce — Dziedzice, Katowice — Mikołów I 
Katowice — Sosnowiec. Pierwsze połą­
czenie telefoniczne zyskały Katowice w 
październiku 1885 r., a w 2 lata później 
uruchomiono pierwszą publiczną rozmów­
nicę telefoniczną. Zasięg prowadzenia 
rozmów długodystansowych był ograni­
czony, gdyż nie pochodził poza Śląsk, 
Stosunkowo szybki swój rozwój poczta 
katowicka miała do zawdzięczenia znacz- 
ntmu ruchowi pogranicznemu.

Wędrujący urząd
Katowicki Urząd Pocztowy mieścił 

«ię początkowo w małym domku nieja­
kiego Taubego przy ul. Młyńskiej 20. Gdy 
z czasem dom ten został przeznaczony 
na szkołę ewangelicką, przeniesiono 
pocztę do domu Breslauera na ul. 3 Ma- 
i i 26. W roku 1864 przeniesiono pocztę 
do domu Ringa przy dworcu kolejowym. 
Na miejscu tego domu t sąsiednich stoi 
dziś gmach dyrekcji kolei (Dworcowa 1). 
W domu Ringa wydzierżawiono wów­
czas 11 pokoi na 2 lata za 550 talarów. 
Ponieważ pomieszczenie okazało się z 
czasem niewys+arczające, w 1873 r. wy­
najęto dalsze 3 pokoje, podwyższając 
równocześnie czynsz do tysiąca talarów 
rocznie. Ostatecznie w 1879 r. wydzier­
żawiono cały ten dom na 15 lat za 5.400 
marek czynszu rocznego.

Ponitjwi ż dom ten okazał się za 
szczupły dla celów szybko rozwijającej 
się poczty, po upływie dzierżawy wyku­
piono od miasta za cenę 57 tys. marek 
kawałek gi untu przy dzisiejszej ul. Pocz­
towej, na którym w latach 1893/94 wy­
budowano kosztem 200 tys. marek dzi­
siejszy gmach poczty.

Gmach ten już za czasów polskich" u- 
legł gruntownej przebudowie i powięk­
szeniu przez nadbudowę jednego piętra 1 
dobudowę bocznego skrzydła nad brama­
mi wjazdowymi.

Cyfry
Po wojnie, zwłaszcza o3 czasu, kiedy 

Katowice zostały stolicą wotewództwa 
i siedzibą licznych urzędów, oraz zarzą­
dów wielkich koncernów przemysłowych 
ruch pocztowy wzrósł niepomiernie, o 
czym świadcz-» choćby tych kilka cyłr:

W roku 1937 poczta katowicka przy­
jęła względnie wysłała 45 milionów prze­
syłek listowych, z tego 142,903 listów po­
leconych. Paczek przyjęto wzgl. wysła­
no 541.559. Przekazów pieniężnych przy­
jęto wzgl. wysłano 706,481 na ogólną 
kwotę ponad 80 milionów- Wpłat wzgl. 
wypłat P. K. O. załatwiono 619,519 na 0- 
gólną kwotę 106 milionów złotych.

Ponadto zanotować trzeba bardzo 
silny ru :h telefoniczny 1 telegraficzny. 
Abonentów telefonicznych . było w 1937 
r. 5.769, rozmów mieiscowych przepro­
wadzono 18.827.298, rozmów międzymia­
stowych i zagranicznych 1.768.094. Tele­
gramów nadeszło do Katowic 98.804, wy- 

tszło 134.723, przeszło przez Katowice, ja- 
1 ko stację pośrednią 242.593.

Z tych cyfr, nieznanych ogółowi, a 
wyciągniętych z Rocznika Statystyczne­
go Katowic, który co roku ws^daje Urząd 
Statystyczny Miasta Katowic — widzi­
my, jaki ogrom pracy wykonuje kato­
wicki urząd pocztowy.

Węgiel marznie na wagonach
Na skutek ostatnich mrozów, pozamarzały 

«agony z węglem w ki palniach. W Jednej z 
kopalń w pow. pszczyńskim węgiel zmarzł tak, 
że w żaden sposób nie można go niszyć z va- 
•tonu. tworzy bowiem jedną caliznę.

Ażeby móc wydobyć zmarznięty węgiel, gór­
nicy musieli użvó materiałów wybuchowych.

M

Cyfry, oferazuiące
życie Katowic

Browary ks. Pszczyńskiego
zostaną zorganizowane w r.ową spółkę

SsEtoły wyznaniowe
na Śląsku

1 t
Dnia 24 grudnia 1938 r. rano zmarła po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, za u 

pstrzona św. Sakramentami, nasza dobra, kochana i troskliwa Matka i Rabka

śp. Otylia Michatz
Z DOMU F1RI.EV

przebywszy lat B9, o czym zawiadamiają Córki, Synowie, Synowa i Wnuk.
Dąbrówka Mała, 26 grudnia 1938 r.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 28 grudnia b. r. o godz. 8,30 rano z domu
żałoby, ul. Gieschego Nr. 8.

Ma tle z £ largu
w przemyśle gastronomicznym
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W ohizie koncentracyjnym
zakończy swą karierę „Król Przemytników“

P O E O N T X*

■' Bytomia donoszą o końcu kariery „kró­
la ląskich przemytników“, Franciszka Ma- 
niiry z Katowic.

Za nadużycia dewizowe przy przemycie 
tAvaröw z Niemiec został on osadzony wraz 
z swą narzeczoną Agnieszką Freimundówną 
V więzieniu bytomskim. Mimo, że Maniura 

za swe. spec [aine usługi cieszył się dużym 
poparciem władz niemieckich, fakt przyła­
pania go na przemycie złotych z Niemiec i 
przemycie marek do Niemiec, kładzie osło- 
tecznie kres jego karierze przemytniczej.

Franciszek Maniura był asesorem kole­
jowym i w tym charakterze przeszedł do ko- 
lej'nictwa polskiego. Wkrótce jednak został 
przyłapany na próbie zuchwałego oszustwa 
i sprzeniewierzenia. Sfałszował mianowicie 
czek na 100 000 zl. i usiłował go zrealizować 
w Danku Polskim. Tylko ostrożności urzęd­
nika działu czekowego zawdzięczać należy, 
że Maniurze sztuczka się nie udała. Po od­
byciu kary więziennej M. poświęcił się zu­
pełnie przemytowi. On to pierwszy zorgani­
zował przemyt na wielką skalę przy pomo­
cy trakcji samochodowej. Przez długi czas 
był nieuchwytny choć urządzano za nim 
pełne dramatycznego napięcia pościgi. Raz 
uszedł z wiełkim transportem tylko dzięki 
temu, ze tuż przed przejeżdżającym pocią­
giem, mając za sobą fcignjący go motocykl 
Straży Granicznej, odważył się na zdruzgo­
tanie zapory kolejowej w Zau<odziu i zdołał 
się przemknąć cało, podczas kiedy Ścigający 
musieli się zatrzymać wobec mknącego po- 
ciągu.

Kilka razy jednak ■wpadł w ręce sprawie­
dliwości i karę odcierpiał. Kiedy został wy­
puszczony z więzienia na urlop, mając w 
perspektywie odsiadywanie kary 6-letniego 
więzienia, zbiegł do Niemiec w październiku 
'1035 r. i od tej pory stałe przebywa w By­
tomiu, zajmując się stroną techniczną i fi­
nansową organizacji przemytu różnych to­
warów z Niemiec do Polski p'zy pomocy 
różnych grup przemytniczych, finansowa­
nych przez kupców żydowskich z Polski.

Konkurencja istriejąca i na łvm polu, 
doprowadziła ostatnio do likwidacji działal­
ności Maniury. Władze niemieckie znalazły 
się w posiadaniu dowodów, że Maniura od 
stycznia do maja br. przemycił towarów za 
ßn.OOO Rra, podczas kiedy ustalono, że od­
dał on do banku dewizowego tylko równo­
wartość w złotych na 20 000 P.m, a ponad to 
iż zajmował się on wymianą w Polsce zło­
tych na marki, a te następnie szmugłnwal 
'przy pomocy swej narzeczonej do Niemiec.

Wiąz z Maniurą aresztowano i jego na­
rzeczoną Freimundównę. Władze niemiec­
kie skonfiskowały im 10.000 Rm, co do któ­
rych Izba Karna Sądu w Bytomiu orzekła 
przepadek. Ponad tc. M. został skazany na 
26.000 Rm grzywny oraz 8 miesięcy bez­
względnego więzienia. W wypadku nieścią­
galności grzywna zostanie zamieniona na 
areszt.

Co do dalszycm lo^ów Maniury, docyzia 
jeszcze nie zapadła. Utracił on obywatelstwo 
polskie i przypuszczalnie nie zostanie wyda­
ny naszym władzom dla odcierpienia zapa­
dłych już wyroków. W najlepszym razie po 
odcierpieniu całoścł kary (grzj wna zamie­
niona na 26 dni), zostanie on zesłany do o- 
bozu koncentracyjnego.

Jak podkreślają w Bvfomiu, wyroE na 
Maniurę. mimo czekających go jeszcze dal­
szych konsekwencji, jest jeszcze stosunkowo 
łagodny. Łagodność tę przypisują oddanvm 
przez Maniurę władzom niemieckim specjal­
nym usługom.

Wyłudzenie pieniędzy
Policja w Świętochłowicach wszczęła 

dochodzenia przeciwko niejakiemu La- 
setzkiemu ze Zgody który w październ ku 
br. przybył Jo właścicielki domu MarU 
Dro’/dek w Świętochłowicach, przedsta- 
W'a.iąc się za rzecznika podatkowego 
Zw:azku Właścicieli Ni : ruchomości. Obu* 
czyi on Drozdkowef wysokość podatku, 
po czym wziął od niej 53.50 zł., którą ofia­
rował się wpłacić w kasie Urzędu Skar­
bowego w Wielkich Hajdukach.

Drozdkowa ogarnęło zdumienie, gdy 
obecnie zjawił się egzekutor skar„«)wy 
by zająć jej urządzen:e domowe za zale­
gły podatek. Kobieto- przekona la się. że 
padła ofiarą oszusta jfdyż wręczooe La- 
setzkietiiu pieniądze me wpłynęły do Ka­
sy Urzędu.

Poparzona dziewczynka
W Katowic? ch-Załężu. przy ul. Ł ima- 

nnwskiego 8. 2-lctnia dziewczynka Anna 
Ťíajrnanówna. przechodząc ciemny m. ko­
rytarzem. wpadła w ceb#r z gorącymi po. 
łnyjami I poparzyła się uężko. Dziecko 
odwieziono do Szpitala Miejskiego w Ka­
towicach,

Taki jest koniec tej nieco osobliwej wiel­
kości. Nawet w więzieniu niemieckim, przy 
przesłuchaniach 1 dumą podkreślał, że jest 
królem przemytnil ów.

W pierwsze św:ęto wieczorem około 
godziny wpół do dziesiątej doszło do po­
ważnego wypadku samochodowego w Ka- 
towicach-Bogucicach. Ponieważ torem 
kolejowym, biegnącym tamtędy, miat nad­
jechać pociąg, przeto zamknięto zapory z 
obu jego stron. Tymczasem nadjechał 
samochód kierowany przez rrrstrza stolai- 
skiego z Mysłowic, C. Schoena, i będący 
jego własnością. Samochód rozbił jedną 
zaporę i zatrzymał się dopiero na dru-

W wigilię Bożego Narodzenia na po­
graniczu czesko-polskim liczne 1 silnie u- 
zbrojotie bojówki czeskie dokonały wielu 
napadów dywersyjnych, przy czym wy­
wiązała się gwałtowna strzelanina.

M. in. donoszą z Rychwaldu, że bo­
jówkarze rzucili 24 dm. o godz. 18,40 tuż

Zasiłki ustawowt z tytułu zabezpiecze­
nia na wypadek bezrobocia otrzymują 
tylko ci bezrobotni robotnicy, którzy w 
ciągu ostatniego roku przepracowali co- 
najmniej okres 26 tygodni. W r. b. wielu 
robotu ków oderwało się od warsztatów 
pracy i znalazło się w szeregach armii i 
w oddziałach Obrony Narodowej, aby 
walczyć o przyłączenie Śląska Zaolziań- 
skiego.

W związku tym robotnicy ci stracili

Król został ostatecznie zdetronizowany, 
tak, jak i wielu jemu podobnych po obu 
'tronach granicy. Smutny jest koniec takich 
ludzi. To powinni mieć na uwadze wszyscy, 
którzy parają się przemytem, (AJS)

giej. W tej chwili nadiechał pociąg oso­
bowy z Małej Dąbrówki.

Parowóz najechał na samochód I 
wlókł go przez pewien czas.

Z pod rozbitego samochodu wydobyto 
potłuczonego Schoena, którego przewie^ 
ziono do szpitala miejskiego w Katowi­
cach. Udzielono mu tam p:erwszej pomo­
cy .poczem zwolniono na dalszą kurację 
do domu.

Samochód, wartości 3.500 zł., został 
zupełnie zniszczony.

na granicy pod Rychwałdem po polskie! 
stronie granaty reczne na patrol policyj­
ny. Wskutek wybuchu jeden z policjantów 
polskich został ranny, na szczęście tylko 
lekko. Patrol policyjny odpowiedział na 
napad strzałami z karabinów, bojówka- 
rze jednak zdołali zbiec w ciemnościach

okres pracy, niezbędny do uzyskania pra­
wa do zasiłków.

Celem przyjścia z pomocą tym bez­
robotnym, minister opieki społecznej za­
rządził, aby okres spędzony w oddziałach 
wojskowych j oddziałach Obrony Naro­
dowej zaliczyć do okresu pracy. Właści­
we zarządzenia, umożliwiające wymienio­
nym robotnikom otrzymanie zasiłku, zo­
stały przed kilku dniami wydane przez 
dyrektora Funduszu Pracy.

Z katowickiego oddziału S. A. R P~
22 grudnia w lokalu Stów. Inżynleró-r i 

Techników, odbyłd się Walnę Zebranie rzłon 
ków Katowickiego Oddziała S. A. R. P., via któ­
rym został wybrany nowy Zarząd: prezes: inż. 
arch. Leon Dietz ďArma, w. prezes: Inż. arśh. 
Bogdan Laszczka, sekr. gen., inż. arch. Stani­
sław Nowicki, skarbnik: inż. arch. Jan Gratfe, 
oraz inż. arch. Jan Gołąb i Kazimierz Sołty- 
kowski jako członkowie Zarządu. * -

Sprzedaż chorego wieprza
Na ławie oskarżonych Sądu Okręgowego w 

Rybniku zasiedli w czwartek, 22 hm. handlarz 
nierogacizny Henryk Winkler z Go goi owej oraz 
rzeżnik Roman Dzlwokl z Niedobczyc, oskar­
żeni o to, że Winkler kupionego, chorego la 
róźycę wieprza, po ubiciu sprzedał Dziwokie- 
mu, który z kolei po przerobieniu mięsa na 
wędliny, puścił je na rynek Oskarżony Win­
kler przyznał się do zarzucanego mu czynu, 
przy czym podał, że wiedział, iż wieprz był 
chory, po ubiciu jednak mięso było białe, więc 
przypuszczał, że nadaje się do użytku Nieza­
leżnie od lego dał mięso zbadać konccsjowane- 
mu badaczowi mięsa, który mięso opieczęto­
wał jnko wolne od włosienia, nie dał jednak 
pieczątki, że mięso zdolne jest do użytku.

Dzrsoki tłumaczył się tym, że widząc pie­
czątkę, sądził, iż mięso zdalne jest do użytku. 
Sąd nie dał wiary tłumaczeniom oskarżonych,

Ii skazał oskarżonego Winklera n® 6 miesięcy 
więzienia I 200 zl. grzywny.

W Dziećmorowicach na ul. Główne!, 
24 bm. o godz. 21-ej bojówkarze czescy, 
rozmawiający po czesku rozbili kilka 
lamp ulicznych, przy czym doszło do 
starcia z patrolem policyjnym. Napastni­
cy dali 10 strzfcłów do policjantów, wo­
bec czego policjanci odpowiedzieli rów­
nież strzałami. Dywersancl zdołali jed­
nak zbiec. Czy któryś z nich został za­
bity lub postrzelony nie zdołano stwier­
dzić.

Również w Łazach' doszło w wieczór 
wigilijny do zajścia. Mianowicie oojów- 
karzfc czescy rzucłll sztachetą od ogro­
dzenia w okno miejscowego dentysty 
(Czet aa) I i »zbili szybę. W tej śmiej 
chwili zjawi! się na miejscu patról poii- 
cyry, który został formalnie przez bo- 
jówkarzy zasypany strzałami. •Policjan­
ci odi ow.edeiell strzałami, wobec czego 
bojówkarze zbiegli w ciemnościach.

Wreszc.e drmorzą z Pietwaldu, że 24 
bm. o godz. 23,05 bojówkarze czescy 
strzelili sześciokrotnie do budynku Urzę­
du Celnego od strony sanatorium w Rad- 
wanicacl Pietwałdzie. Oprócz tego o- 
strzeliwali oni również placówkę Straży 
Granicznej oraz policji wojewódzkiej 
przy torze tramwajowym. Również i tym 
razem zdolali zbiec w ciemnościach.

Liczne napady dywersyjne na pogra­
niczu czesko-polskim po polskiej stronie 
wymagają przedsięwzięcia adyialnych 
środków dla zaprowadzenia spokoju. 
Ludność miejscowa, pragnąca spokoju, o- 
czekuje. że władze polskie podejmą ener­
giczne kroki, celem ukrócenia gwałtów 
czeskich bojówkarzy. (—)

Dziwne dzieje wyrbku eksmisyjnego
Mieszkanka Szariocińca, Helena Go­

łąbek, uzyskała w sądzie wyrok na eks­
misję swego lokatora, Piotra Sośnicy. 
Tymczasem, gdy zamierzała sprawę od­
dać komornikowi, przekonała się ze zdzi­
wieniem, że wyro«, który przechowy, 
wała u siebie, przepadł bez wieści. Ubocz­
nie dowiedziała się, że wyrok jest w po­
siadaniu Sośnicy.

Kobieta zgłosiła O łym policji, która 
przeprowadziła w mieszkaniu Sośnicy re­
wizję, podczas której znaleziono wyrok. 
Jak wyrok dostał się w posiadanie So­
śnicy, wykażą dochodzenia policyjne.

Poszukuje się rodziny Jakonisa
Dyrekcja Policji w Katowicach zwra­

ca się na tej drodze do rodziny śp. Wła­
dysława Jakonisa, syna Mariusza i Ma- 
nanny, urodzonego w 1909 r., a zmarłego 
w Warszawie, zamieszkałego podobilo 
ost; r io w Katowicach, o zgłoszenie się; 
w gmachu Dyrekcji Policji, pokój 125.

Aresztowanie kieszonkowca
W hali I dworca kolejowego w Katowicach 

Ł 1 j ‘ wczora przyłapany znany, małoletni za­
wodowy złodziej kieszonkowy, 1ł-letni Bolesław 

unlarz z Dąbrowy Górniczej, który kręcił się 
00 okien»,, kasowych i okradał podróżnych, 

kapujących bilety. Złapano gu w momencie,
:dy Wjcigał portmonetkę t pieniędzmi Jadwi­

dze Tylsńwn j z Jaśkowie Si. Osadzono go na 
czas dochodzeń w aresz ;ie.

LHÜLEvM 1 CHODNIK) KCK0S0WI:
Menczel, Katowi». PI. M. Plłsudsklepo ?. (PvpI'

Rcocrfaar HliiotealróWnIA
KINO CAPITOL 

□L Plebiscytowa 8
ALPEJSKIE OSŁY (prolongowany) 

w roli gł. FLIP I FLAP
kino casino

Pierackłrfo 17/16
CZAR NOCY MAJOWEJ (ostatni dz.)

od środy: WAKACJE.
Kino COLOSSEUM

S Maja 7
TANGO NOTTURNO (prolongowany) 

w roli gł. Pola Negri
KINO „SŁONCE"
DAWN. RIAI.TO

PAWEL I GAWEŁ (prolongowany) 
w roi. gł. Eug. Bodo i A. Dymsza.

KINO STYLOWY
S4awowa 16

CÓRKA ZNACHORA (ostatni dzień) |
od środy: DLA CIEBIE SEŇORITA.

KINO UNION
S M_|a 2S

ZŁODZIEJKA (ostatni dzień) od śro­
dy: Skrzydła nad Honolulu i 2 film.

ZORZA, Matejki 2
Dom Powstańca Si.

MOI RODZICE ROZWODZĄ SIFe w roi.
gł. M. Gorczyńska, Fr. Brodni-wicz

lllljllllllllllllllllllllillllllllllllllllllllllllllllll

Ogłaszaj się 
.w Polonii“

z mieszkaniem w Rydułtowach w 
powiecie rybnickim do wydzierża­
wienia. Przy piekarni może być 
prowadzony sklep towarów spo­
żywczych wzgl. nabiału. — Oferty 
pod „RGW“ do AdmiA. „Pjlonii“.

* í 0L .

•SMOG®
>tVN PŘÍM SEUtVTťCZHYi 

DO KAI ifU„f -ÏMOGFN { ,
KO KTE BÓL

Weikie viit! daty
w Katowicach z wodą. światłem i 
prądem ,ó 1. I. 1J39 r. do wyna- 
jęca. Oferty .Polonia* pod .4491*

OGŁOSZFNIA DROBNE
ASYSTENT mierniczy kopal 
niany poszukuje posada na 
ty chmiiist. Oferty „Polonia" 
pod 5CS.5d.

MIESZKANIE •> pokojowe, sło­
neczne w Siemianowicach do 
wynajęrin Zgłoszenia fPoli 
nia" pod 5fiK?d 7207

JPUJĘ starą męi ką gardero 
płacę najwyższe ceny. Kato- 

ce. tel, 353-42. 7241

LICENCJA paleniu światowe 
go na Polskę i inne kraje do 
sprzedania. Pierwszorzędny ar­
tykuł masowy. Wysoki stały 
zysk. Zgłoszenia do „Polonii“ 
pod 5G84d. 72'.»9

LOKAL — 10 ubikacji na par 
terze, cenłrum miasta w Kato­
wicach, na biuro od 1 stycz 
ma do wynajęcia. Zgłoszenia 
pud „Lokal“ Biuro Ogłoszeń 
Staltera, Kraków. 7271

SYIMALKIJ i szafę komibnowa- 
nq, kompletne, nowe z kauka­
skiego orzechu, bardzo tanio 
sprzedam. Katowice, Batorego 
10, Zakład obuwia. 7290

“»ZOI ER-mechanik, długolrtn 
praktyka, trzeźwy, pilny, p 
szukuje pracy. Zgłoszenia 
Sosnowiec pod „Trzeźwy“.

Parowóz rozbił samochód
Katasirofa w Zawodziu

Sojówki czeskie na Zaolziu
grasowały w czasie świąt

Služba w szeregach na Zaolziu
a prawo do ubezpieczenia
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Nagłe zgony
w okresie świątecznym

Podejrzana przepustka
Przez punkt graniczny Miyn Szom- 

berski w Goduli usiłowali przejść do Nie­
miec Erwin Mańka z Upin Sl. Urzędnicy 
nie puścili go jednak do Niemiec, gdyż 
stwierdzono, że Mańka legitymował się 
przepustką ojca, w której zamienił foto­
grafię ojca na swoją.

Przepustkę skonfiskowano 1 wraz z 
doniesieniem przekazano władzom sądo­
wym.

KHOMfKA LOKALNA
Z KATTWIC I OKOLICY

(KP) 55-LETNIE URODZINY obchodzi w 
dniu 27 bm. nasza stała czytelniczka p. Matylda 
Jureczkowa z Siemianowic Sl. Do licznych ży­
czeń przyłącza się i redakcja „7 Groszy”. (Mki

(K) ŚLĄSKIE TOWARZYSTWO PIUWNI- 
»XE podaje do wiadomości ogółu prawników 
ttąsklch, ii w związku z przedłużeniem przez 
Stałą Delegację Instytucyj i Zrzeszeń Prawni 
izych w Warszawie terminu do nadsyłania prac 
na tematy Zjazdu w Gdvni — Towarzystwo 
przedłuża termin nadsyłania prac na konkurs 
rozpisany w październikowym numerze „Głosu 
Prawników Śląskich” do końca lutego 1939 r. 
Bliższe szczegóły w styczniowym numerze „Gło­
su Prawników Śląskich”.

(K) ZWIĄZEK PRACOWNIKÓW SKARBO­
WYCH — KOŁO KATOWICE urządza w dniu 
3tbm. w sali T. C. L., przy ul. Francuskiej 12 
w Katowicach Noc Sylwestrową pod hasłem: 
,.Jak się bawić, to się bawić”. Początek o go­
dzinie 21-ej. Wstęp tylko za okazaniem imien­
nych zaproszeń, które wydaje Związek Pracow­
ników Skarbowych — Koło Katowice — gmach 
Śląskiego Urzędu Wojewódzkiego, pokój 177.

(K) STÓW. KOBIET ZAROBKUJĄCYCH POD 
OPIEKĄ ŚW. ZYTY W KATOWICACH, urzą­
dza jednomiesięczny kurs gotowania, który od­
bywać się będzie wieczorami od godz. 18.30 do 
dnia 1 stycznia 1939 r. w „Domu św. Zyty” w 
Katowicach, przy ul. Mariackiej 22, tel. 317-04. 
Opłata za cały kurs wynosi 30 zł.

(K) ZE ŚLĄSKIEJ SZKOŁY MUZYCZNEJ. 
Śląska Szkoła Muzyczna oraz filia w Tarnow­
skich Górach, pod dyrekcją prof. Stefana Ślą­
zaka, zawiadamia, że począwszy od dnia 2 
stycznia 1939 r. przyjmować będzie zapisy kan 
dydatów do studiów muzycznych na II półro­
cze szkolne.

Bliższych informacji udzielają sekretariaty 
obu szkól, w Katowicach przy ul. Szopena 10, 
w Tarnowskich Górach przy ul. Zamkowej 3 
lub telefonicznie pod Nr. 301-36.

Z CHORZOWA I OKOLICY
(Ch) DODATKOWE WPISY NOWOPRZY- 

JĘTYCH UCZNIÓW do Publicznej Szkoły 
Dokształcającej Nr. I w Chorzowie przy ul 
Powstańców 51 odbędą się w kancelarii szkoły 
w dniach 2, 3, 4 i 5 stycznia 1939 r. w godzi­
nach urzędowych rano i po południu.

Po tym terminie nowych uczniów przyjmo­
wać się do szkoły nie będzie.

(Ch) O KSIĄŻKI I CZASOPISMA DLA 
„BIAŁEGO KRZYZA“ W PIEKARACH. Za­
rząd „Białego Krzyża” oddział w Piekarach Sl. 
zwraca się do obywateli Piekar Sl. z gorącym 
apelem o składanie dla żołnierzy książek o tre­
ści belestrycznej, popularno-naukowej i rolni­
czej. Poza .ym przyjmuje się też różne czaso­
pisma, tygodniki, ilustracje i t. p. (Zo)

Z PSZCZYŃSKIEGO
(P) GRATYFIKACJE ŚWIĄTECZNE 1 

GWIAZDKA NA KOP. „PIAST“ W LĘDZINACH. 
23 b. m. w kopalni „Piast” w Lędzinach była 
wydawana „Gwiazdka” dla dzieci górników, 
pracujących na tej kopalni.

Górnicy otrzymali torebki ze słodyczam', 
wagi po pół kg

Dodatkowo na każde dziecko szkolne po 3 
metry płótna i 3 lagi wełny na wyrót odzieży 
z.mowej. Poza tym wypłacono gratyfikacje 
świąteczne dla górników w wysokości od 15 zl 
do 50 zł. Nie zostali też pominięci chorzy z 
kopalń ks. Pszczyńskiego, którzy przebywają w 
szpitalu w Murckach i częściowo w Mikołowie. 
Obdarowywanie chorych odbyło się w dniu 22 
bm. Wartość paczki gwiazdkowej dla chorego 
wynosiła przeciętnie 20 zł. (Ia)

(P) MIEJSKI URZĄD POLICYJNY W MIKO­
ŁOWIE przypomina, że każdy właściciel nieru­
chomości obowiązany jest do czyszczenia chod­
ników wzdłuż całej swojej posiadłości. Czy­
szczenie winno się odbywać codziennie i to na i 
później do godziny 8-mej rano.

Niezależnie od tego, właściciele nieruchomo­
ści winni dbać o czystość chodników w ciągu 
dnia i przeprowadzać dodatkowe czyszczenia w 
miarę potrzeby.

W razie gołoledzi każdy właściciel nierucho­
mości winien posypać chodnik wzdłuż całej 
swojej posiadłości piaskiem, przesiewanym po­
piołem itp. Przedtem jednak należy usunąć z 
chodnika wszelkie nierówności, powstałe z śnie 
gu lub lodu. Za chodnik uważa sie nietylko 
cementowe trotuary, ale i wszelkie inne chodni 
ki. odgraniczone kamieniami od jezdni.

Miejski Urząd policyjny przypomina rćw 
niez, że zabrunione jest zanieczyszczanie chód 
ników, ulic i placów publicznych przez wyrzu­
canie panieru, obierzyn z owuców itp., ora* 
wylewanie jakichkolwiek płynów.

W czasie ubiegłych Świąt zanotowano kilka 
wypadków tragicznych zgonów. Serię tę otwie­
ra samobójstwo, popełnione w dniu wigilijnym 
w Piekarach Śląskich. Powiesił się im na pa­
sku drukarz, Reinhold Morawiec.

Również w Piekarach ŚI opuściła dom. za 
nA,'sając się przejść, Joanna Mertova. Kiedy 
jednak nie powróciła do wieczora, wszczęto po­
szukiwania, które trwały przez noc. Dopiero 25 
bm. rano znaleziono zwłoki Meitowej w prze­
ręblo Brynicy. Kobieta wpadła zapewne do 
przerębla i utonęła.

Mieszkanka Michałkowie, 74-letnia Rozalia 
Sobczykowu, udając się w pierwsze święto do

Od 19 stycznia do 4 marca 1939 r. od­
będzie się w Warszawie 7-tygodniowy 
kurs przeciwgruźliczy dla lekarzy, zor­
ganizowany przez Polski Związek Prze­
ciwgruźliczy z poparciem Min. Op'eki 
Społecznej i współudziałem wydziału le­
karskiego Uniwersytetu J. P. Program 
kursu prócz wykładów teoretycznych 
przewiduje odbycie praktyki w zakresie 
gruźlicy wewnętrznej w klinice, szpitalu 
sanatorium i w poradniach przeciwgruź­
liczych ze szczególnym uwzględnieniem

Od dłuższego czasu Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych zasypywane jest 
listami i podaniami Żydów, piagnących 
wyemigrować z Polski. Zgłoszenia te nie 
mogą być załatwiane przez Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych, lecz powinny, być 
skierowane bądź to do Syndykatu Emi­
gracyjnego. bądź to do żydowskich orga- 
nizacyj społecznych, uprawnionych do 
udzielania informacyj i porad emigracyj­
nych.

Poza tym Ministersłwo Spraw Zagra­
nicznych otrzymuie zarówno od poszcze­
gólnych organizacyj żydowskich, zajmu­
jących się sprawa emigracji, iak i od po­
szczególnych jednostek żydowskich licz­
ne memoriały I projekty, dotyczące orga-

(P) NA RYNKU W STARYM BIFRUNIU, tui 
obok pomnika ustawiono choinkę, którą upięk 
szono różnymi ozdobami i oświetlono. (Ia)

(P; W LĘDZINACH dzieci bezrobotnych i 
biednych zostały obdarowane na gwiazdkę sło­
dyczami i odz'eżą zimową. Przyczyniło się do 
tego społeczeństwo gm. Lędziny, które na ten 
cel urządziło zbiórkę, i Starostwo w Pszczynie.

(la)
(P) TARG NA BYDŁO I KONIE w Mikoło­

wie odbędzie sie w śrudę, dnia 28 grudnia 
1938 r.

(P) FREKWENCJA TARGOWA W TY­
CHACH. W środę, jak co tydzień w Tychach 
odbywał się targ, na który z powodu bliskich 
świąt zgromadziły się olbrzymie rzecze ludzi

(la)
(P) BUDOWA SZKOŁY W PIASKU. Gmina 

Piasek w pow. pszczyńskim kosztem 60.000 zł. 
rozpoczęła budowę szkoły tuż przy szkole sta 
rej, która jest za mała, spowodu powiększają 
cej się liczby mieszkańców, (la'

(P) WALNE ZEBRANIE ZWIĄZKU REZER­
WISTÓW. 21 bm. odbyło się walne zebranie 
członków miejscowego Koła Zw. Rezerwistów 
w Tychach. Do nowego zarządu weszli: prtTes 
Zaręba, wiceprezes Camblicki i zast. sekr. Raj. 
Reszla zarządu pozostała bez zmian. Zebranie 
zakończono odśpiewaniem hymnu narodowe­
go. (la)

Z RYBNICKIEGO
(R) ROBOTNICY UZYSKALI DOPŁATĘ DO 

ZAROBKÓW W związku z zatargiem robotni 
ków zatrudnionych przy budowie drugi Ryb­
nik — Wielopole — Golejów z firmą Wacho­
wicz z Bielska, która przeprowadza tę budo­
wę, na wyznaczonej w tej sprawie u Inspekto­
ra Pracy w Rybniku konferencji w dniu 22 go 
b. m. doszło do ugody, na mocy której robot­
nicy otrzymają dopłatę różnicy zarobków je 
szcze przed świętami. W ten sposób zatarg zo­
stał ostatecznie zlikwidowany.

(R) JtPRYTNA OSZUSTKA. 20 bm. około 
godziny 12-tej do mieszkania Klary Rydygiera 
wej w Rybniku przybyła nieznana kobieta 
przedstawiająca .*'ę za Srhmidtową z Lignicy 
Nieznajoma oświadczyła gospodyni mieszkania 
że. przybywa od jej córki, przebywającej w Lip

kościoła, zasłabła w drodze. Przeniesiono ją ł > 
mieszkania, przy ul. Kościelnej 32, gdzie wkrót­
ce zmarła. Przyczyną nagłego zgonu był udar 
serca.

Również udar serce był jyrzyczyną zasłabnię­
cia 40-IetnUjfo robotnika, Adgustyna L abusa z 
Załęża, który zemdlał w kościele w Załężu. — 
Przewieziono go do szpitala miejskiego, gdzie 
nie odzyskawszy przytomności, zmarł.

25 bm. w południe zmarł wskutek zatrucia 
alkoholem 39-letni Trofim Niańkow. zamieszka 
ty w- Załężu, ul. Wojciechowskiego 56 Zwłoki 
złożono w kostnicy szpitala Miejskiego w Kato­
wicach.

techniki zakładania odmy oraz roentge- 
nodiagnostyki

Podania na kurs należy nadsyłać do 
Polskiego Związku gruźliczego w War­
szawie, ul. Karowa 31. najpóźniej do 8 
stycznia 1939 r. Do podania należy dołą­
czyć: życiorys, zobowiązanie do czynne­
go zwalczania gruźlicy przynajmniej 
przez 2 lata po ukończeniu kursu, oraz 
ewtl. zaświadczenie instytucji, delegują­
cej lekarza na kurs. Kandydaci mogą u- 
biegać się o stypendium zwrotne w wy­
sokości 300 zł. Kurs jest bezpłatny.

nizacyjnej i finansowej strony tego za­
gadnienia.

Projekty te, zawierające niejednokrot­
nie trafne i celowe sugestie, nie mogą być 
przedmiotem indywidualnych odpowiedzi. 
Uwagi i sugestie, zawarte w tych memo­
riałach i świadczące o nader żywym 
zainteresowaniu społeczeństwa żydow­
skiego problematem emigracji, będą jed­
nak należycie uwzględnione w momencie, 
kiedv droga wysiłku zarówno rządu pol­
skiego Jak 1 społeczeństwa żydowskiego 
')rzezwvc*eżone zostanę przeszkody, u- 
tnidniaiące wznowienie ruchów ndira- 
cyinvch w rozmiarach, odpowiadaiacych 
notrzehom państwa 1 same] ludności ży­
dowskiej.

nicy. Podczas pobytu nieznajomej Fvd'-gierowa 
opuściła na chwilę mieszkanie, udając się po 
zakupy do miasta. Po powrocie stwierdziła nie­
obecność nieznajomej i brak 159 zł., schowa­
nych w szafie. Powiadomiona policja »drożyła 
natychmiast dochodzenia.

Z LUBLINIECKIEGO
(I.) ODNOV\ IENIE KOŚCIOŁA W BO- 

BHOWNIKAC.H. Staraniem ks- proboszcza 
Pawlefy z Bobrownik Sl. i p. Stanisława Ja­
worka z Pickar-Rudnych został miejscowy ko­
ściół parafialny wspaniale przyozdobiony. Od­
restaurowano wszystkie ołtarze, organy i am- 

Odśwwjiowo fctiystytirófc wy­
konanymi kolorami wszystkie figury w koście­
le. Poza tym zaopatrzono kościół w dwa bo­
gato pozłacane żyrandole o sile 800 voll. Po 
raz pierwszy żyrandole użyte będą w czasie 
pasterki i wszystkich nabożeństw odprawianych 
z asystą w święta Bożego Narndzeneip.

* Z\VI.\ZF.K POLSKICH SAM. RZEMIEŚLNIKÓW 
l PRZEMYSŁOWCÓW NA BLASKU KOLO KATOWICE.

W środę, 28 grudnia br. o godzinie 20-ej odbędzie 
się w sali posiedzeń u p. Gogolka przy ul- Kościuszki 53 
zebranie miesięczne Kola. Ponieważ zebranie rozpocznie 
się punktualnie, uprasza się o liczne i punktualne przy­
bycie.

• UWAGA SYBIRACY!
Byli żołnierz« i oficerowie 5-ei Dywizji Wojsk Pol­

skich na Syberii oraz ochotnicy Brygady Syberyjskiej z 
1920 r., • zamieszkali na terenie Województwa Śląskiego, 
Zagłębia Dąbrowskiego, jak rńwnież ł na ostatnio od­
zyskanych ziemiach zaol/iańskich, którzy dotychczas nie 
wstąpili do Zwi-jzku Sybiraków w Katowicach, zgłoszą 
we wlasmm interesie swe adresy do Sekretariatu Związ­
ku w Katowicach, nl Pocztowa 16, IT p. lub do Delega 
rów Zarządu Kol. inż. Seroga Józefa w Ci«rynie Wschód 
nim. ul. Różana 1 U Kol. Romanowskiego Władysława 
Orłowa 878.

Sekretariat Zarzqdu Okręgowego czynny jest w do- 
niedziałki od 18—

Do walki z gruźlicą
staną szeregi lekarzy

Memoriały żydowskie
do Ministerstwa Spraw Zagranicznych

TEATR
ESTRADA I EKLAN

& „CHÓR DANA” W KATOWICACH.
We wtorek. 27 grudnia wystąpi -w Katowi,ch Chór 

Dana z Hanną Brzezińską na czele. Wielkie ąukcesy, 
jakie święcił Chór Dana za oceanem, świadci dobit- 
svs o kvi.to’wyra rozgłoś" tei trupy. Kill—lzis^ no­
wych piosenek złoży -it na ten symp—tyczny ieczór 
muzyczny, gdzie obok Hanny Brzezińskiej wystąp jako 
solista znakomity Adam Wysocki.

A „JAK SIĘ BAWIĆ TO SIĘ BAWIĆ" HEWÏA yu 
WESTROWA W TEATRZE W KATOWICACH.

Już ub. roku święciła duży tryumf „Noc Sylwestro­
wa" w Teatrze im. St. Wyspiańskiego w kapitalnej ty 
żyserll zbiorowej z Konstantym Tatarkiewiczem na c» 
le. Monologi, skecze, numery taneczne, śpiew I żywe *>• 
wo — składają się na urozmaiconą Rewią, pełną humo­
ru. dowcipu i pogody. — Wszyscv. którzy chcą beztro- 
sko w prawdziwej wesołości spędzić tradycyjny wie­
czór Sylwestrowy, przybędą w nocy 31 grudnia do 
Teatru i wezmą udział w ogólnej zabawie-

& REPERTUAR TEATRU W KATOWI­
CACH:

Wtorek: g. 20 „Występ Chóru Dana".
Środa: g. 20 „Pan Jowi-Iski".
Czwartek: g. 20 „Lato w Nohant“.
A REPERTUAR TEATRU KATOWICKIEGO 

NA PROWINCJI:
PSZCZYNA: wtorek, 27 b. m., g. 20 „Lato w No- 

hanť\
BOGLMIN: środa, 28 b. m., g. 19 ..Damy i huzary".
BIELSKO: czwartek. 29 b. m-f g. 19,30 „Pan Jo- 

wialski*'.
WIELKIE HAJDUKI: plotek, 30 b. m., g. 19 „Pan 

Jowialski" (dla bezrobotnych).
REPERTUAR KIN SIASKICHi

KATOWICE. CapitoV. Alpejskie osty. CasinM Czai 
nocy majowej Słońce. Paweł i Gaweł. Stylowy! Dla Cie­
bie, Seňorito. Union: ZJodi-ejkŁ. Zorza: Moi rodzice roz­
wodzą się.

KATÓW ICE-BOGUCICE. Atlantic: La Habraner i do- 
bry nadprogram. Bajka: Kurier carski i Zbieg i SL 
Quentin.

KATOWtCE-DAB. Dębina: Gasparone t nadprogram.
KATO WICE-ZAŁĘŻE. Raj; Ubóstwiana I Straceńcy.
SZOPIENICE. Colosseum: Profesor Wilczur 1 nad- 

progiam. Popularne: codziennie. Hel: 1) Modelka. 2) 5 
milionów szuka spadkobiercy. Popularny film: Sherlork 
Holmes i dr. Watson. Bałtyk: Ciotka Karola i Legia za­
traceńców.

SIEMIANOWICE. Kameralne: Florian 1 Ten, którego 
ukochałam. Apollo: Arena życia i Trzy niewiniątka.

WEI.NOWTEC Rewia: Jego wielka miłość i Śmier­
telni wrogowie.

CHORZÓW. Apollo: 1) Pensjonarka > Deanną Dur- 
bin. 2) Zamknięty świaL Delta: 1) Strzelec z Bengali. 
2) Osma żona Sinobrodego. Rozy: 1) Narzeczona z Wied­
nia z Martą Eggerth. 2) Rakietą na Marsa. Rlnlfoi 
1) Zorajca. 2) Groźny Bill. Colosseum: 1) Czar nocy 
majowej z Mariką Róck. 2) Ultimatum.

NOWA \VTF$. Sienkiewicz: Wędrowny naród. Plasli 
Gehenna i Poszukiwany bohater.

BIELSZOWICE. Śląskie: Druga modnśó 1 Złoty pyl.
ŚWIĘTOCHIOWICE. Apollo: Czarny księżyc i Zgrzt • 

szyłam. Colosseum: Paramalta I Miłość w dżungli.
HAJDl KI W IFI.hlE* Śląskie: Wesoły włóczęga 1

Olimpiada.
PIOTROWICE. Platt: Władczyń: puszczy 1 Proces 

dr. Derugi.
MIKOŁÓW. Adria: Wrzos.
LIPINY. Casino: Heidi. Colosseum: Ptasznik x Ty­

rolu i Przeklęty skarb.
NOWY BYTOM. Patria: Hrabia — kelner i Pokrzyw­

dzona.
CHBOPACZÓW. Śląsk: Barkarola 1 Przygoda w 

Szanghaju.
RYBNIK. Apollo: Mala I w:elka miłość 1 Slowiczek. 

Swlli Nasza czwórka I Żebrak w purpurze. Helios: Na­
ga prawda I Czarny księżyc.

MYSŁOWICE. Adria: 1) Arena życia. 2) Kolorowy 
dodatek. Odeon: Zapomniana melodia. Heliosi Zew
północy.

JANÓW. Stańce: l) SlubY ułańskie. 2) Tygrys Eszna- 
puru.

TARN. GÓRY. Światowid: Marnjtiawna córka. Eu­
ropa: Wrzos.

RADLIN. Heliosi 1) Książę I żebrak. 2) Nadprogram.
ŁAGIEWNIKI. Rai: Ptasznik i Tyrolu 1 Trójka hul­

tajska. y
ORZEGÓW. . wlatowld: 1) Rozalie. 2) Przeklęta.
RUDA SL, Bałlyk: 1) Przeklęta. 2) Pomylony loka­

tor. Piast: Marco Polo t nadprogr-m.
PIEKARY SL. Apollo: Przebrzmiała melodia 1 Wyspa 

skazańców. Uciecha: W cztery oczy i Trzej nicponie.
CZLRWlONKA. Apollo: Ku wolności i Władczyni 

dżungli.
KNURÓW. Wanda: Indyjski grobowiec i Narodziny 

gwiazdy. Casino: Anthony Adverse 1 2ycie ulicy.
W'ODZISt.AW. Słońce: Marco Polo I nadprogram.
PAWŁÓW. Eden: Będzie lepiej t Życie za honor.
LUBLINIEC. Apollo: Druga miłość i nadprogram.
RADZIONKÓW. Casino: 1) Gehenna. 2) Byłam szpie­

giem.
RYDUŁTOWY. Wawel: Marnotrawna córka I Praw­

da zwycięża.
KOCHŁOWICE. Halka: Przebrzmiała melodia I Ich 

stu i oi.a jedna.

Po kury na święta
Maksymilian Grodoń i Henryk Rubin, obaj 

z l.alow.c, wybrali sie w nocy na 23 bm. na 
wyprawę po kury. Włamali się oni do chlewi­
ka Marii WrńMowrj u Katowicach H y.Tzy vrt. 
Katowickiej 12 i spakowali do worków 12 kur. 
Złapany ich jednak Ç« gorącym ur*vnku i ku­
ry im odebrano. Będą oni teraz odpowiadać za 
kradzież. (Wka)

CENY OGŁOSZEŃ: Ogłoszeni» w tekście: Na 1-el i ostatnie! stronie 1.20 zl 1 mm prze» 
1 »peltę - Na strnnoeb dalszych 1 - zt 1 mm- szer 70 mm. - Ogłoszeni» sw, 
eujne 0 2R »I za ! m~o nr»e» 1 szpaltę <szei 27 mm : Ogłoszeni» drobnr »a dow.
o on si Ilia poszukujących pracy 0.10 zl Wyra?., tłustym druk.em I słowo pierwsze 
lic7vmv podwójnie Zastr»eień miejsca dla drobnych agios» ń nie przyimiijemy Przydzia. 
ogtosreń do odpowiednich rubr zależny jest tylko od Adminl .tracił- Z .Strzeżone miejsca 
2S p.oc drożej. Druk czerwony S0 proc. drożej.

Miesięczny afi-Ttsmcnl Polonii“ z dostawę
do domu przez agentńw û 3 Z dostawę 
przez pucztę z) $ Przy zamówieniu w urzę 

dzie pocztowym z] Ä.

Redakcja: Katnwlce, Sobieskiego 1L
Telefon Sl 981. P- K- O nr. 302.510.

III liAkTOlW' DZIAŁÓW: Dział polityczny - red St Snpicki Dział depeszowy - red. 
A Grodzicki. Priai gospodarczy - red St Sopirkl Dział kroniki I Informacji Woj. Ślą­
skiego - red J Werner D/loJ kroniki prowincjonalnej red- T Słowik J Zuske 1 R*
Wydra Dział literacki kultu ruino-oświatowy mzmailoścl — red J. Smotryckl Dział 
sportu i turystyki - red. St- Ziemba Dzieł ogłoszeń — mßr. X. Janiga.
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Fortyfikacje niemieckie nad Renem
i ich znaczenie militarne

756 tys. mieszkańców
555 » ft
415 „
4u8 ». «
275 i. «
16? i.
150 „ 
j59 
142 
129 
107 
01 

100

'?

*■

Juž w r. 1936 zaczęli Niemcy budować 
forty nad Renem. W roku bieżącym wy­
konywali te prace z wielkim rozmachem. 
Należy przypuszczać, że są one już wy­
kończone. Urządzenie wewnętrzne, u- 
zbiojenie i wyszkolenie załóg zapewne 
ni< stoią jeszcze na wymaganym pozio­
mie, ale to nie pomniejsza znaczenia tych 
fortyfikacji.

Maja one powstrzymać napor arm 1 
francuskiej, gdyby chciała zaatakować 
Niemcy. To zadanie w duř j mierze speł­
nią. A.Tnia francuska prawdopodobnie me 
będzie nawet próbowała przełamać 2£0 
1»asa fortów 1 schronów, któ cgo szero­
kość dochodzi podobno w niektórych 0- 
kręgach do 50 kilometrów. Czego jednak 
te fortyfikacje nie pow-trzymaią, to lot­
nictwa. Baterie artylen. przeciwlotniczej, 
reflektory, aparaty -podsłuchów e, gęsto 
rozmieszczone na tej iii Siegfrieda* nie 
będą przeszkodą niepokcmalną. A czu­
łych punktów na tel granicy rrifcją. Nifem- 
cy bardzo dużo, mimo przenoszenia czę­
ści przemysłu w głąb kraju.

W odległości mniejszej niz 200 kilom* 
trów od granicy francuskiej leżą następu­
jące stutysięczne miasta niemieckie: 
Kolonia
Frankfurt n. M.
Stuttgart 
Wupperthal 
Mannheim 
Akwizgi an 
Wiesbaden 
Karlsruhe 
Moguncja 
Saarbrucken 
Ludwigshafen 
Wtlrzbirg
Bonn ■’ . -, .

Niektóre t tych miast (np. Ka'isruhe, 
Saarbrücken) !ezą mniej niż 30 kilome­
trów’ od granicy fraixvwkiej, mogą zat“m 
byc ostrzeliwane nawet pi zez artylerię. 
Ewakuacja obszarów najbardziej zagro­
żonych oraz unieruchomienie niektórych 
fabryk materiału wojennego przyczynią 
Niemcom dużo trudności.

Aby skutecznie zwalczać naloty fran­
cuskie na Zagłębie Ruhrv. na. htoie i W. - 
tembergię musi sztab riemiecki pozosta­
wić nad Renen, silne lotnictwo, przynaj­
mniej myśliwskie. Gdyby jednak zamie­
rzał bombardować miasta frai.cu: kie, to 
oczywiście niezbędne byłyby także eska­
dry bombowców.

'Ludno ustalić. Jaką część swej arm» 
lotniczej będą musieli Niemcy zosti y ić 
nad Runem. Może to bedzie połow a. mo- 
2e trzeua część, w każdym razie o wiele 
większa część niż armii lądowej, rortyti- 
kacje bowiem nie będt svým agap licznej 
armii. A' dniu wybuchu wojny wystar­
czy. ieśli nad Renem stać_ będą 2 z tych 
18 korpusów, które obecnie posiada Rze­
sza. Jeśli armia francuska mimo wszyst­
ko prdei.nie atak. to trzeba bedzie front 
wzmocnić. Ale to nastąpić może naj- 
wcześniej w drugim lub trzecim tygodniu 
Wojny. , . ,

W pierwszym tygodniu wojny forl 
fikacie będą mogły posiadać stosunkowo 
szczupłą załogę.

Z pozostałych 16 korpusów’, prawdo­
podobnie jeden będzie musiał strz c „ 
nicy Jugosławii, gdyż jest onę związana 
z sojuszem z Francją i mogłaby natyc 1 
miast wystąpić zbrojnie.. Wreszcie jesz­
cze jeden korpus musi pilnować g amcy 
czechosłowackfej. Co Jo Węgrów, to na­
leży pi zyjąć, że staną oni natychmiast po 
stionie Niemiec, uderzając na Rumunię 
Jugosła\ :e.

Przy takim układzie sił, z 18 korpu­
sów niemieckich, 14 byłoby wolnych. 
Sztab niemiecki mógł by le rzucić np. 
nad Bałtyk, a więc nad dolny Niemen, 
gdyby chciał przez Litwę Łotwę wy­
walczyć sobie drogę do Rosji.

Jak widzimy, plan niefnié ki byłby 
zupełnie Inny, niż w roku 19 1. A 
& arjrif memieckiei rzucone / na za­
chód, celem w ywalczenia szybkiego zwy­
cięstwa nad Francją. Obecnie, dzięki for­
tyfikacjom nad Renem, A armii można by 
skierować na wschód.

Nie jest to jednak bynai.m iej cąftt si­
ła, iaką rozporządzałby b'uk totalny. 
Moidyoy się nad Bałiyki--m pojawić 'ak­
ie dywizje włoskie. Jeżeli bowièfti w Al­
pach armia wioska nie zw idzie terenu do 
większych operacyj. jeżeli ewentualna 
wojna z Jugosławią też nie w^cz®^e 
militarnych mozl'wości Włoch. to pew­
ne dość znaczne posiłki, mogłyby być 
fiucone na fJ-uc. celem wywalczenia 
rozstrzygnięcia na niz-nns -h ■,u 
2-idńe przeszkód naturainven brak. Posił­

ki włoskie nadeszłyby oczywiście zaraz 
i mogłyby być utyte tylko w niektórych 
miesiącach roku. Trudno sob;? wyobra­
zić, by np. Sycylijczycy mogli dobrze 
znosić tęgie mrozy nad Bałtyk.em, â tym 
bardziej W głębi Rosji. Jest też rzeczą 
pewną, że Doza swą ojczyzną, Włosi bili­
by się bez wielkiego zapału.

Bądź co bądź nie podobna wykluczać 
i takiej możliwości spotęgowania ude­
rzenia „osi“ totalnej na wschodzie. W hi­
storii wojny światowej znajdziemy sze­
reg przykładów wysyłania posiłków 
przez państwa silnieisze, nawet do odle­
głych krajów, jeżeli to byioby wskazane 
z wojskowego punktu widzenia. A więc 
np. wojska niemieckie pomagały Turkom 
bromć Dardaneli, wspierały Austriaków 
na Rusi Fodkarpackiej, gdy wojska ro- 
syjsk-e w roku 1914 przeszły p-zez prze­
łęcze karpackie i wdarły się do Węgier.

Bili się też Niemcy nad Soozą \Isonzo) w 
Dobrudży w Macedonii, itd. Sojusznicy 
Niemiec też się musieli odwzajemniać 
wysyłaniem posiłków na tereny, bardzo 
odległe od ich krajów. Np. w pewnym 0- 
kresie womy w Małnpolsce Wschodniej 
walczyły oddziały tureckie. Parę dvwi- 
zyj austriackich posiano w roku 1918 na 
front francuski etc.

A zatem przy rozważaniu strategicz­
nej wartości fortyfikacyj nad Renem i 
mciiiwości współdziałała armii państw 
totalnych, należy brać pod uwagę nie 
tylko tę możliwość, że w kierunku 
wschodnim, np. na Litwę uderzy 14 kor­
pusów niemieckich, ale że jeszcze przy­
łączą się do tego silne oddziały włoskie. 
Odpowiednio silną obronę, odpowiednio 
wielki blok militarny powinien organizo­
wać ten, kto chce te piany memieckie u- 
niemożliwić. Sek.

Domy-üle
Ciekawy projekt obrony przeciwlotniczej

»

Słynny architekt francuski, Le Corbusier, 
wystąpił kiedyś z oryginalnym projektem re­
formy budownictwa miejskiego. Zaproponował 
mianowicie — re względu ua niebezpieczeństwo 
bombaidowania — budowanie domów y kształ­
cie uli. Projekt' ten nie został dr ląd nigdzie 
urzeczj wistniony, ale być może, iż kicdji znaj­
dzie — może z pewnymi poprawkami — sze­
rokie zastosowanie.

Na czym polegałyby zalety takinge domu — 
ula? Jf żeli bomba spada na budynek, to od­
powiednio wzmocniony dach (płyta pancerna 
lub 2-metrow'n warstwa żelazohe.„nu) wytrzy­
muje uderzenie znakomicie. Bomba eksplodu­
je, nie naruszywszy żadnego piętra.

Budynek mógłby być „ocieniony np. 5-me- 
trowy n daszkiem. ByłaLy to «ruba krata, nia- 
iąca otwory tak małe, że każda większa bom­
ba zostałaly zatrzymana i albo nastąpiłby Ł zw. 
niewybuch aíbo też eksplozja, ale leż nie­
groźna. W ten sposób miałoby się pewność, że 
bomba nie spadnie lia ziemię bliżej niż 6 me­
trów od budynku.

Jeśli bomba spadnie np. o 6 metrów, to sa­
mo jej działanie podmuchowe powoduje wale­
nie się ścian najniższych pięter, a co za tym 
idzie całego budynku Jeżeli jednak budynek 
będzie miał kształt uln. jeżeli w najbliższym 
sąsiedztwie nie będzie żadnych innych budyn­
ków, to fala powietrza rozpłynie się b. ä prze­
szkód na wszystkie strony, nie obalając polęź 
nych hłarów gmachu.

Te filary byłyby oczywiście grubymi słupa­
mi stalowy mi, osadzonymi bardzo głęboko i 
bardzo starannie. Najniższe piętro gmachu

znajdowałoby się na wysokości 10. a nawet 15 
mrtrów nad ziemią.

Konstrukcja domu byłoby naturalnie żela­
zna. Dom oparty na filarach nie mógłby dosię­
gać wysokości amerykańskich drapaczy chmur, 
jednakże mógłby mieć nawet kilkanaście pię­
ter.

Przy bombardowaniu pociskami gazowymi 
stopień bezpieczeństwa byłby bardzo duży. (jaz 
bow’iem trzyma się ziemi. Bombardowanie mu­
siałoby być bardzo intensywne, żeby się wytwo- 
rzjła warstwa gazowa, grubości 8—10 mtr. Im 
wyżej, tym mniejsze niebezpieczeństwo zatru- 
cia,

Ale łak wchodzić do takiego ula? Ano, po 
ruchomych schodach i zapomneą windy. Natu­
ralnie w Chwili niebezpieczeństwa i w nocy, 
wszelkie schody, windy, drabiny etc. musiałyby 
być wciągane do gmachu, a wszelkie otwory 
trzebaby szczelnie zamykać.

Zagadnienie kanalizacji, wodociągów, oświet­
lenia dałoby się technicznie rozwiązać. Piwni­
ce mogłyby' się znajdować pod gmachem, mię­
dzy filai arak

Być może, że pod takimi domami-ulami 
zmieściłyby się jeszcze chodniki dla pieszych. 
W każdym razie ulica zabudowana takimi do­
mami, nie miałaby złego powietrza. Wiatr hu­
lałby swobodnie, usuwając złe zapachy.

Domy takie nie byłyby zabezpieczone przel 
pociskami z armat na samolotach. Armaty te 
mogą Strzelać pod różnym kątem. Należy jed­
nak stwierdź.ć, że przy strzałach z pędzącego 
samolotu nie może być wielka. Wreszcie stwier­
dzić należy, że dom-ul byłby łatwo dostrzegal­
ny- .

Maszyny *ą kosztowne
Potrzeby pi zemystu

Pi asa francuska podaje, ż< samolot typu I produkcja takiego samolotu wymaca podobno 
Liore 45 będzie kusztował około 4 mil. fran- I #0 tysięcy godzin pracy. Przyjmijmy, że ro- 
ków. Pomieio tego, ze frank bardzo spadł, jest | boloik pracuje podczas wojny b0 godziin ty­
to kwota poważna. Ale co jeszcze ciekawsze, godniowo (tak jak to już obecnie jest w Niem-

Donośność armat
Dość rozpowszechnione jest przekona­

nie, że podczas wojny używane będą ar­
maty, bijące na 130 lub 150 kilometrów. 
Należy jednak stwierdzić, że ani w Hisz­
panii ani w Chinach o tego rodzaju arma­
tach nikt nic nie wie. Wprawdzie już 
podczas wojny światowej Niemcy mieli 
armaty, niosące na 100 kilometrów, ale 
b$îy one bardzo nieliczne i nie strzelały 
celnie. Można więc przypuszczać, ze i w 
przyszłej wojnie takie aimaty będą sto­
sowane tylko przeciw wielkim celom, np. 
stolicom kraju nieprzyjacielskiego.

Żołnierz będzie miał do czynienia nor­
malnie z przeciętnymi, armatami, znanymi 
już >. wojny światowej b jącymi na 10, 15, 
25 k lometrów. Armaty o większej do- 
nośności używane są dość rzadko.

Polska Encyklopedia Wojskowa, poda­
jąc dane o kalibrze i donośności armat, 
wymienia francuską armatę kolejową z r. 
1930, która rzuca pocisk wagt 16Ö kilogra­
mów na odległość aż do 53 kilometrów. 
Niem ecka arma-a kolejowa kalibru '38 
om. rzuca pocisk podobno aż na 62 kim. 
Niemieckie moździerze 42 cm. rzucały po­
etki o wadze 800 kg. ale na odległość tyl­
ko 9 kilometrów. Nie wiele dalej n asły 
austriackie moździerze Skody kalibru 
30.5 cm. Armata niemiecka, bijąca 120 
kilometrów, rzucała poc siki 120 kg.

Po Wojnie światowej skonstruowano 
szereg ciężk ch armat niosących na 20 ki­
lt nurów. Np. szwedzka haubica, kalibru 
30.5 cm. niesie pociski o wadze 385 kilo­
gramów n odległość 20 kilometrów. Co 
do ciężkich armat polowych, to włoska 
k ďbru 15.5 cm. niesie pocisk 51 kłg. na 21 
kilometrów. Francuska armata ł“go sa­
mego kalib u rzuca poc:sk prawie tej sa­
mej wagi (50 kg.), ale na odległość 26 k.n. 
Haubice połowę lekkie niosą na odległość 
do 15 k ometrów, a rzucają granaty o 
wadze do 20 kg.

zrfl»ro?ei^
Jeśli v \ il ,. ki wojLkowe całego świata w ro­

ku 192R określimy cyfrą 100, to v roku bieżą­
cymwskaźnik w. nosi już 270. Wydatki na 
lotnictwo umówiły prn-d 10-ciu łaty około 
10 proc. ogólnych budżetów wojskowych, obec­
nie zaś przekraczała 21 proc.

Należy stwierdzić, że już w roku 1928 wy­
datki wojskowe uważam powszechnie za bar- 
dzc wygórowane i marzono o rozbrojeniu Z 
«ej tęsknoty zrodziła się idea wielkiej konferen­
cji rozbrojeniowej, która zebrhła się istotnie 

•iUS?LW!ł2 * Kor-v "'Mściwie
ofjcjałnie zmjikłwa pie z^Jfła. Jes^-q „ Ha­
le’odracW a wysnj? zbrojen trwa, ’*,

czech) W takim iazi. przy produkcji jednego 
sam-'otu trzebaby zalrudn ć tysiąc robotników 
priez cały tydaiwń.
b.fwjl«OCTWÍCÍíi ć'Py mnieł ‘'krrnphkowane, 
łatwiejsze do produkowania i są kr i je, mające 
przemysł lotniczy świetnie zorgar iłowany. Al * 
nawet w tych krajach na wypri dukowanie jed- 
nego. samolotu potrzeba więcej niż 10 IvsU-cv 
g. dżin peaey. ą Więi jednak blisko dwiislu 
robotnikom mu: i pracować przez cały tydzień. 
Jest wn Ik,e pytanie, czy nie byłoby rzeczą , 
zyteczmejs-ią wystać tych 200 robotników na

W zagranicznej prasie lotniczej czytamy, że
nLotn^oni/™110115*'' mo*e obecnie produkować 
około 200 snmolotow miesięcznie. Nicie y 
produkują 80«, AJe i Nic;,r:y są bardzo dJl 

i od osiągnięcia takic«o poziomu produkcji, 
frb ',Zni'l’ok;,,c w całości wszelkie wymagania 
tyki'1 2S°dme * załozen,arai nowoczesnej tak-

,P; Possony, autor książki „Die Wehr-
nrà!*C,arî i'’**, ,0,al0n Krieges‘ (omówionej iy 
prasie polskiej m. in«, pri »z podpu*k. Kudnic-

go na łamach „Polski Zbrojnej“) podaje że 
O. obrony przeciwlotniczej 4-mitionow ej . i0- 
lay (taką mają Niemcy) potrzeba tysiąc (!) 
Zlni Z mysli'vskich. Studiując zagadnienie 
chodzi .fra'lcuskiu-"'.mi'Lkh'j p. Possone do- 
dei z w»l 0,SkU‘ “ prtidukcjft roczna k„ż- 

ej z walczących stron powinna wynosić CO ty­
sięcy same loluw niv śliwskicli, 40 tysięcy „ zinł przeć.wlotmezjch, lot) tysięcy halonów^ t d! 
t.o do czohjow, to dla armii liczącej nółtoia 
miliona l .fzi p. Possony przyjmujp oczną produkcje m tysięcy ezol-;ó'v. Co do ar.yier"k 
to dla dziaLn ofensywnjeh Posson pr yj- 
muje 46 bateryj „a każdy kilometr frontu w 
rz>m jeszcze wenie nie ma dział piechóly 
Łąrznie za tym jedna armata mniej więcej co 
4 metry. To też p. Possony dochodzi do cyfr
PrryC,1‘ NP' W przPm”i,e wojennym ji^go 
zdaniem w wojnm zaczepnej należałobyJ *- 
trudmć 82 mi tony ludzi, žáden kraj w Euro-
rtźuiekzT ty ,e ll,ad6S:pi- Największa w dobie 
Ni om » ^ militarna, a mianowicie
„. . ry' lnajH, °",'łfm 78 mil. ludności, w czym 
okoto -0 mil. pramjąc.ch zawodowo. Prżv-
Z^’ *e 1 1 ! C>fry e miI- Pojdzie do woj- 
SKJ, że w znacznej części zmobilizowanych zą-
NawA w i" y* S,arcy ’ rt^rastająca młodzież. 
n„oo * y dla przemysłu wrojen
hfdzi i!6 zos,a,i,f "ięcej, jak kilku milionów 
Uftzi, przecież miliony rąk zatrudni rotnic- 
two, ra„sport, urzędy, kopalnie i t d
t0Yvna°Jnp plaSZyn byî?hl niesłychanie kosz- 

R. P°cSOn> übll< z'1' ie do obsługi a- 
6( i,iPOlrJ°b w Przem>'ŽIe wojennym około 
60 ■/ i .'J* d° ,jbs,u£' małego czołga -.6.

, c wszystkich względów wolno przypu- 
c ac, . e jeśli chodzi o sprzęt, różnice mię­

dzy wojną światową h najbliższą In Ją t .że, 
ale jednak me tal. wielkie, jak między wojna 
tb/0 r. n wnina Hu.» — («jjg

i. olmiofaw Sopicki,
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Dva sezony lotnictwa komunikacyjnego
W lotnictwie komunikacyjnym istniejq dwa 

sezony: Letni i Zimowy.
By zrozumieć dobrze obecny stan faktycz­

ny i podział eksploatacji roczne | na dwa okre­
sy, należy pokrótce przejść historię metod

řksploatacji linii i warunków pracy lotnictwa 
omunikacyjnego. Historię tę można podzielić 
arbilralnie na trzy okresy:

I. HEROICZNY. Wybrani i pełni inicjaty­
wy ludzie założyli pewną ilość linij o charak­
terze pionierskim. Latali na sprzęcie, przero­
bionym z maszyn wojskowych, prawie że bez 
instrumentów, a w każdym razie bez instan- 
eji przyziemia, oprócz źle wyekwipowanych | 
lotnisk, leżących na trasie. — Loty odbywały 
się wówczas zasadniczo tylko przy pełnej wi­
doczności na lotnisku startu, docelowym i na 
całej trasie. Lata 1919 — 1926-29.

II. OKRES PRZEJŚCIOWY. Linie lotnicze 
zostały planów o zorganizowane przez wielkie 
kompanie lotnicze. Maszyny były konstruowa­
ne specjalnie dla lotnictwa komunikacyjnego i 
wyposażone w najniezbędniejsze instrumenty 
pokładowe, a pod koniec okresu zostało zasto­
sowane radio. Instalacje przyziemia zostały 
rozbudowane dostatecznie, jak na ówczesne po­
trzeby. — Loty przy pełnej widoczności na lot­
niskach startu i docelowym, na trasie już loty 
w chmurach Lata 1926-29 do 1932-34.

III. OKRES NOWOCZESNYCH METOD 
EKSPLOATACJI. Linie już założone napoty­
kają nieraz na ostrą konkurencję i ostają się 
tylko najbardziej racjonalne. Towarzystwa lot­
nicze przezwyciężyły najważniejsze trudności 
wewnętrzne i techniczne a muszą zwalczać 
trudności polityczne. — W okresie tym nastą­
pił wyraźny przewrót pod względem sprzętu, 
instalacji przyziemia, a w konsekwencji me­
tod eksploatacji:

a) Sprzęt. Wytwórnie amerykańskie, a prze­
de wszystkim „Douglas" i „Lockheed“ wypu­
ściły na rynek samoloty DC-2 i L-10, szybsze 
od poprzednich komunikacyjnych o prawie 100 
kilometrów na godzinę, o większym zasięgu, 
mogące kontynuować lot na jednym tylko sil­
niku, o chowanym w locie podwoziu, całkowi­
cie metalowe, o izolowanych od hałasu i wi­
bracji kabinach, wyposażone we wszystkie po­
trzebne instrumenty pokładowe. W samolotach 
tych zastosowano uniwersalnie radio, gonin 
metr pokładowy, a ostatnio również odbiorniki 
radiolatarni.

b) Przyziemia, a raczej ich opis można po­
dzielić na: 1. Lotniska wraz z instalacjami. 2. 
Obsługę radio. 3. Obsługę meteo, 4. Specjalne 
instalacje na trasie, mające na celu zwłaszcza 
loty nocne.

1. Lotniska obecnie zostały przeważnie 
znacznie powiększone, zwrócono baczną uwagę 
na podejście, a specjalnie na istnienie kierun­
ków wolnych przelotów, potrzebnych do lądo­
wań bez widoczności, nawierzchnie zostały 
ulepszone pr;.ede wszystkim dzięki odwoanie- 
niu, ponadto otrzymały specjalnie utrwalone 
drogi startowe.

2. Obsługa radiowa składa się: z radiosta- 
cyj korespondencyjnych — radiostacyj kores­
pondencyjnych zwykłych i krótkofalowych, — 
radiogoniomctrów, prowadzących samoloty na 
trasach, określających ich położenie i sprowa­
dzających samoloty na lotnisko w złych wa­
runkach atmosferycznych systemem „ZZ“, — 
radiolatarni, ustawionych w kierunku najlep­
szych podejść, na których są równocześnie 
ustawione wyżej wymienione goniometry. Dzię­
ki uzupełnieniu goniomelru przez radiolatarnie 
i dwukierunkowości podejść i lądowania, umo­
żliwioną przez drugą parę sygnałów (wstępny 
i główny) lądowanie bez widoczności jest dziś 
już zupełnie opanowane.

3. Obsługa meteo oparta jest na szeroko 
rozgałęzionej sieci posterunków obserwacyj­
nych i ostrzegawczych. Obserwacje są centra­
lizowane, wyekwipowanie technicz.ie poczyni­
ło poważne kroki naprzód, sondaże wysoko­
ściowe robione są za pomocą baloników i 
wzlotów samolotów parę razy dziennie. Po­
nadto zastosowano dalekopisy.

Użyteczność tych wszystkich instalaeyj 
zwiększyła się tym bardziej, iż przepisy bezpie­
czeństwa, regulaminy i prawo lotnicze zosta­
ły ujednostajnione. Przeciętny poziom lotnic­
twa stał się poziomem międzynarodowym, a 
sieć lotnicza integralnym systemem świato­
wym. Powietrze zostało opanowane w tym 
stopniu co morze. Samolot zdobył jednak prze­
wagę nad okrętem, gdyż nie zatrzymuje się u 
granic jakiegoś lądu, a dociera wszędzie tam, 
gdzie wymagają tego potrzeby ekonomiczne 
czy też polityczne eksploatujących państw. 
Dzięki temu właśnie, iż w tym okresie nowo­
czesnym przeciętny poziom został osiągnięty z 
małymi wahaninmi we wszystkich krajacb cy- 
wilizowanych, zmieniła się eksploatacja linij.

Kompanie lotnicze doszły do wniosku, iż 
latać można prawie bez ograniczeń we wszyst­
kich warunkach atmosferycznych. Linie lotni­
cze osiągnęły b. wysoki stopień regularności, 
a lotnictwo komunikacyjne stało się naprawdę 
pełnowartościowym środkiem komunikacji.

Taka była zasada eksploatacji, lecz wkrótce 
doświadczenie wykazało, że życie od niej od­
biega

1) Instalacje przyziemia w krajach biedniej 
ązych pozostawiają jeszcze dużo do życzenia.

2) Nowoczesne metody eksploatacji napot­
kały na groźnych wrogów w postaci mgły, a 
zwłaszcza obmarzania, to też kompanie lot­
nicze szybko stwierdziły, że istni« ją wyraźne 
rozgraniczone 2 okresy eksploatacji: Sezon let­

ni I sezon zimowy Pierwszy trwający 6 — 8 
miesięcy, drugi 5 — 6 miesięcy. Podczas gdy 
w sezonie letnim wszystkie poprzednio wy 
mienione zasady nadal zostały w mocy, na se­
zon zimowy należało ustalić dopiero nowe.

a) Przede v.szystkim zostało ustalone, iż 
obecny przemysł lotniczy nie potrafił dostar­
czyć samolotu, odpornego na spec; ficzne wa­
runki zimowe. Np. uważany za jeden z najbez 
pieczniejszych typów Junkers Ju 32, szeruko 
stosowany u Niemców, uległ w okresach zimo­
wych 1936-7-8 wielokrotnie wypadkom

b) Stwierdzono niewątpliwie, iż bezpieczeń­
stwo jesl tym większe, im odcinki linii są dłuż­
sze, a lądowanie rzadsze, a to ze względy na 
niebezpieczeństwo obmarzania przy przebija­
niu chmur. Na krótkich odcinkach bezpieczeń­
stwo jest dopiero wtedy wystarczające, gdy ist­
nieją wszystkie wyżej opisane instalacje przy­
ziemia i pracują one bez zarzutu; ale nawet i 
wówczas na liniach krótkich regularność lo­
tów pozoslawia dużo do życzenia, gdyż np. na 
linii Warszawa — Kraków, czy też Warsza­
wa — Katowice lot może odbyć się i ma 
sens tylko wtedy, gdy samolot wyląduje wła­
śnie w Katowicach, czy też w Krakowie, co 
często może być uniemożliwione przez miej­
scowe warunki atmosferyczne. Podczas gdy 
np. na linii bezpośredniej Warszawa — Ate-

Sport balonowy rozwija się w Polsce 
nie dość jeszcze intensywnie (wszerz), 
ale stale. Mocna pozycja nasza we 
współzawodnictwie międzynarodowym 
utrzymuje się, kluby rozrastają się, przy­
bywa nart. nowy sprzęt i nowe zastępy 
Dilotów. Ilość klubów pozostaje wpra­
wdzie nd dwóch lat bez zmiany, ale i pod 
fym względem zanosi się na poprawę. 
Bilans tegoroczny sportu balonowego 
jest bardzo pomyślny. Złożyły się na to: 
sukces y zawodach międzynarodowy :h. 
obfity kalendarz imprez krajowych i do­
bre ich wyniki oraz podn.esienie się po­
ziomu wyczynowego lotów treningo­
wych.

Przypomnijmy sobie ważniejsze osią­
gnięcia i wydarzenia:

W tegorocznych zawodach o puchar 
im. Gordon-Bennetťa piloci nasi zaieli I, 
III i V miejsca. Ekipa nasza była iuż 
znacznie odmłodzona. Z „żelazne1 trój­
ki“ kapitanów tylko jeden. kpt. Janusz, 
strzegł naszych barw. On też zdobył 
pierwsze miejsce i puchar po raz czwar­
ty dla Polski.

W marcu zorganizował Mościcki Klub 
Balonowy lot długodystansowy na 1 600- 

metrowym balonie „Sanok“, wypożyczo­
nym z klubu „Guma“. Inżynićrow.e 
Krzyszkowski i Szorr w cią­
gu 16 godzin lotu osiągnęli 705 km., lą­
dując w Jugosławii.

Podobny zamiar Aeroklubu Warszaw 
skiego w roku bieżącym do skutku nie 
doszedł. «

W maju odbyły słę w Mościcach dzie­
siąte z kolei zawody kraiowe o puchar 
im. Wańkowicza. ~ Zorganizował je - pJ

ny nawet w razie wylądowania o kilkasel kilo­
metrów od portu docelowego lot nie traci zna­
czenia, o ile może być kontynuowany następ 
nego dnia, lub gdy jest zappwnione íostatecz- 
nie szybkie połączenie innymi środkami loko 
mocji, a to dlatego, że lot bezpośredni trwa 
około 5 godzin, nawet o ile zostanie w ten spo­
sób przedłużony o 12 godz., to jego wartość 
konkurencyjna w stosunku do obecnego połą­
czenia kolejowego Warszawa — Ateny około 
90 godz. — jest b. znaczna.

Rozumu jąc w len sposób, towarzysłwa lot 
nicze zastosowały do rozkładów zimowych 2 
odręhne metody:

I- sza metoda — ograniczenie ruchu ze 
względu na trudne warunki zimowe oraz ogra­
niczenie godzin pracy ze względu na krótkość 
dnia,

II- gn metoda — linie dalekobieżne o b. dłu­
gich odcinkach

W roku bieżącym P L. L. „LOT" zastoso­
wały do swego rozkładu zimowego obi’ powyż­
sze metody: zawiesiły krótkie linie kraiowe a 
utrzymały jedvnie dalekobieżne linie między­
narodowe, z których najlepszym przykładem 
powyższego rozumowania jest linia W rsza- 
wa — Ateny — Łyda, gdzie najtrudniejszy od­
cinek 1.720 km, poprzez Tatry i Bałkany jest 
przelatywany bez lądowania.

raz pierwszy klub cywilny — Mościcki 
Klub Balonowy. W zawodach brało u- 
dział 12 balonów.

W czerwcu Aeroklub Lwowski zorga­
nizował Małopolskie Zawody Balonowe 
z udziałem 6 balonów.

Wreszcie we wrześniu mieliśmy w 
Warszawie Zawody Juniorów, urządzo­
ne przez Aeroklub Warszawski.

O podniesieniu się poziomu lot^w po­
wiedzieć iiam mogą następujące liczby. 
W Aeroklubie Warszawskim w roku u- 
bieglym’ lot trwa! średnio 5 godzin, a 
przeciętna jego długość wynosiła 75 krn. 
W rokit bieżącym analogiczne dane wy­
noszą: 6 godz. 10 min. 1 164 km.

Prym wśród klubów wiedzie nadal 
Mościcki Klub Balonowy, (ihchodzący w 
rb. 5-lecte swego istnienia. W klubie tym 
wykonano w rb. (do 20. 11.) 31 lotów u 
długości ogólnej 5.846 Km. w czasie ć34 
godz. Kiub posiada 8 pilotów z licencią 
i 2 balony (1 spalił się). Wyszkolił 3 pi­
lotów.

Depcze mu po piętach Sekcja Halono­
wa Aeroklubu Warszawskiego, która już 
nawet pod pewnymi względami przewyż­
sza naszego seniora. W A. W. wyko­
nano w rb. takąż samą ilość lotów .31) 
o długości 5.07(1 km. w czasie 191 godz. 
Sekcja ma 13 pilotów, a w roku bież. wy 
szkoliła 4. Posiada 2 balony własne i 1 
w użytkowaniu.

Będziemy w roku przyszłym świad 
Kami rywalizaci' między tymi dwoma or 
ganizącjami

Następnie idzie „Sanok“, po tyn Koto 
Balonowe w Legionowie (filia A tV ). — 
Najmniej dała słyszeć o sobie w rb. Sek­
cja Balonowa Aeroklubu Pomorskiego.

ftósne
KALENDARZ L. O. P. P.

Sl. OLrąg Wojewódzki L. O. P. P. komun!, 
kuje, że staraniem Ligi Obrony Powietrznej i 
Przeciwgazowej wyszedł kalendarz biurkowy 
na rok 1939. Jest to pierwsze tego rodzaju wy­
dawnictwo L. O. P. P. Kalendarz jest wydany 
bardzo starannie, zawiera terminarz tygodnio­
wy z odpowiednim miejscem dla drobnych no­
tatek. Każda kartka kalendarza jest zaopatrzo­
na w piękną fotografię z opisem informacyj­
nym na odwrotnej stronie. Opisy te są z za­
kresu lotnictwa i obrony przeciwlotniczo-gazo- 
wej.

Ostatnie wypadki polityczne dowiodły ko­
nieczność dostarczenia szerokim warstwom 
społeczeństwa wydawnictw i wskazówek z dzie­
dziny obrony przeciwlotniczo-gazowej i lotnic­
twa, to też wydawnictwo powj isze należy uwa­
żać za celowe i pożyłeczne, zwłaszcza, że ten 
system uświadamia społeczeństwo w zakresie 
obrony p. 1. i wprowadzony został również za 
granicą, w szczególności w Niemczech.

Cena za jeden egzemplarz kalendarza wyno­
si zł. 2,50, co przy starannym wydaniu kalen­
darza, dużej ilości ilustracyj, znacznej objęto­
ści i dobrym papierze stanowi opłatę bardzo 
niską. Kalendarze LOPP można nabywać w 
Ośrodkach Propagandy L. O. P. P.: w Katowi- 
cach przy ni. Mariackiej 3, w Bieliku przy uL 
3 Maja 5, w Rybniku przy ul. Gimnazjalnej 8, 
w Cieszynie przy ni. Celesty 4, w Wielkich Haj­
dukach, przy ul. Marsz. Piłsudskiego 17, or iz 
w Obwodach Powiatowych LOPP i w Referacie 
Zaopatrzenia Sl. Okręgu Wojewódzkiego i.OPP 
w Katowicach — Województwo, pokój 620.

KURS MODELARSTWA W. RUDZIE SL.
Śląski Okrąg Wojewódzki L. O. P. P. zor­

ganizował w czasie od 3 listopada do 16 grud­
nie b. r. kurs instruktorów modelarstwa .otni- 
czegj dla kandydatów z powiatu świętochłowic- 
kiego w Rudzie Sl. Kurs obejmował 120 godzin 
wykładów i zajęć praktycznych. W dniu 16 bm. 
odbyło się zakończenie tego kursu. W ten spo­
sób Śląski Okrąg Wojewódzki LOPP wzbogacił 
się o nowy zastęp fachowo przygotowanych sił, 
które niebawem rozpoczną im [ pracę w tere­
nie nad rozbudową polskiego lotnictwa, zwłasz- 
cza nad wychowywaniem młodego pokolenia 
lotniczego. Kur* ukończyło 23 kandydatów.

Ł. O. P. P. — MARYNARCE WOJENNE!. ’

Na lotnisku Aeroklubu Warszawskiego W 
Mokotowie odbyła się jedyna w swoim rodzaju 
uroczystość — Warszawski Okrąg Kolejowy 
L. O. P. P. ofiarował Marynarce Wojennej pro­
totyp wodnosamolotu szkolnego, typu RWD-17.

Rs. Paszkowski kapelan L. O. P. P. doko­
nał poświęcenia i podkreślił w krótkim prze­
mówieniu znaczenie ofiarności społeczeństwa. 
Prezes Zarządu Głównego L. O. P. P. gen. dyw, 
inż. Leon Berbicki w mocnych żołnier­
skich słowach przypomniał, że Polska nie koń- 
czy się tam, gdzie urywają się szyny kolejowe, 
a lotnictwo morskie jest jedną z broni Mary­
narki, strażniczki niepodległości 1 potęgi Rze­
czypospolitej. W imieniu ofiarodawców — rze­
szy kolejarzy — wygłosił przemówienie zasłu­
żony działacz L. O. P. P. Prezes Warsz. Okręgu 
Koiejowego L. O. P. P. — inż. Kaliński. 
Knntr-admiral Jerzy Swirski w imieniu 
ministra Spraw Wojskowych w gorących sło­
wach wyraził wdzięczność za hojny dar L. O. 
P. P. dla Marynarki Wojennej.

Piękne ewolucje powietrzne, wykonane na 
ofiarowanym samolocie przez pil. dr. P r z y- 
s 1 e c k i e g o zakończyły tę podniosłą uroczy­
stość.

Z LISTY FUNDATORÓW SAMOLOTÓW.
Akcja fundow-ania samolotów zatacza coraz 

szirsze kręgi. Znany przemysłowiec warszaw­
ski p Julian Glass ufundował za pośred­
nictwem Komitetu Żwirki i Wigury przy Zarzą­
dzie Głównym L. O. P, P, 3 samoloty R W D-17 
z silnikami. Na życzenie fundatora samoloty zo­
stały przeznaczone dla Aeroklubu Warszawskie­
go. W uroczystości przekazania samulolów 
wzięli udział: prezes Zarządu Głównego L. O. 
P. P. gen. dyw. inż Leon Berbeckl, prezes A. 
W. wice min. Inż. Julian Pias.ecki, wicemin. 
Wierusz-Kowalski, ppłk. Nazarkiewicz z Dow. 
Lotn. i inni, oraz bardzo liczni goście ze świata 
handlowego i przemysłowego. Gen. Bi rbecki 
wręczył ofiarodawcy dyplom odznaki honoro­
wej L. O. P. P.

KURSY TEORETYCZNE PILOTÓW SZYBOW­
COWYCH.

śląski Okrąg Wojewódzki L. O. P. P. za­
mierza urządzić w czasie ad 1 stycznia do 30 
kwietnia 1939 r. szereg kursów teoretycznych 
w zakresie II I III stopnia pilota szybowcowe­
go Kursy te będą przeprowadzane w każdej 
miejscowości, o .le zgłosi się na nie ponad 25 
kandydatów Koszty kursu p< krywa w całości 
Oki. " L. O P. P Organizacją kursów zajmują 
się wszystkie placówki szybowcowe L. O. P. P. 
Uczestnikom kursów Okrąg L. O P. P. zapew­
nia pierwszeństwo w przyjmowaniu do szkół j 
ośrodków szybowcowych.

Szkoła Pilotów L. O. P. P. w Aleksandro wicach, założona I utrzymywana przez Ślą­
ski Okrąg Wojewódzki L. O. P. P. Na fotogcafll budynek Szkoły I hangar.

Bilans polskiego sportu
balonowego w roku 1938


